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Podróż Herriota do Londynu
„Skonfroniowanic poglądów w almosferze zaufania“

— lak br%mi lylul podr62g
Zjednoczonych, z którym, jak wiadomo, 
prowadził przed kilku dniami rozmowy o 
don:osłem znaczeniu.

„Wic
Paryż, 12. 10. (Pat). W tutejszych ko­

łach oficjalnych oświadczają, że nic nie­
wiadomo o informacji, podanej przez je-

so-

bę-
pp.

»

Paryż, 12. 10 (Pat). Szczegóły podró­
ży Herriota do Londynu zostały ostatecz­
nie ustalone podczas rozmowy, jaka odby­
ła się wczoraj między premjerem francu­
skim a ambasadorem angielskim w Paryżu. 

Herriot opuści Paryż we środę, o godzi­
nie 16 i przybędzie tegoż dnia wieczorem 
do Londynu.

Wymiana poglądów między obu pre­
mierami, w której weźmie udział również 
sekretarz stanu spraw zagranicznych Si­
mon, rozpocznie się we czwartek rano i 
przeciągnie się przez p;ątek. Powrót Her­
riota do Paryża oczekiwany jest w 
bofę.

Herriotcwi w podróży towarzyszyć 
dą szef i zastępca szefa jego gabinetu 
Alphand i Marcel Ray.

W środę o godzin e 10 rano odbędzie 
się w pałacu Elizejskim pod przewodnic­
twem prez. Lebruna, posiedzenie rady mi­
nistrów, przyczem omawiane będą kwestje, 
które następnie zostaną poruszone w Lon­
dynie. Na posiedzeniu tern obecny będzie 
Paul Boncour, przybywający z Genewy. 
M nister wojny poinformuje swych kole­
gów o ostatnich pertraktacjach rozbroje­
niowych, jakoteź zapozna ich z planem 
konstrukcyjnym, opracowanym przez de- 
egację francuską, który zostanie złożony 
•v prezydium konferencji rozbrojeniowej 

najbiiźszem jego zebraniu.
Według komunikatu półurzędowego w 

-Ondynie nie będą powzięte ostateczne de 
:yzje. Chodzi tylko o wymianę zdań mię- 
łzy szefami rządów francuskiego i ang el- 
kiego, o „skonfrontowanie w atmosferze 
wzajemnego zaufania i szczerości swych po 
tlądów" na sprawy rozbrojenia, bezpie- 
izeństwa i równości praw. Rozmowa ta 
na stanowić poniekąd rodzaj wstępnego 
»orozumienia d>o bardziej obszernych roko­
wań, które rozpocz.ną się nieco później w 
jenewie przy udziale również i Niemców

Ponieważ w chwili obecnej bawi w Lon- 
tynie Norman Dais, istnieje możliwość, że 
lerriot przed opuszczeniem Anglji spotka 
ię z wybitnym przedstawicielem Stanów

któ-den z dzienników porannych, według 
rej po konferencji Herriota z Mac Donal­
dem odbędzie się konferencja z niemiec­
kimi mężami stanu. W sferach tych wska­
zują natomiast, że zgodnie z paktem kon­
sultatywnym, Rzesza zostanie powiado­
miona o przedmiocie rozmów francusko- 
angielskich.

Francuskie 5 projektów umów 
rozbrojeniowych

SzezcgOIij planu Stonslrulccpincgo
Paryż 12. 10. (PAT). Albert Julien, poda* 

je w „Petit Parisien“ szczegóły planu kon­
strukcyjnego, opracowanego przez delegację 
francuską w Genewie.

Plam przypominać ma poniekąd swym u- 
kładom umowę zawartą w Locarno. Grupuje 
on pod wspólnym tytułem 5 projektów umów: 
ogólną konwencję rozbrojeniową, ogólny pakt 
kor sultatywny, regjonalny pakt wzajemnej po­
mocy bezpieczeństwa i kontroli, pakt dotyczą» 
cy stopniowego- utrzorzenia międzynarodowej 
siły militarnej i wreszcie protokół w sprawie 
zastosowania zasady równości praw.

Pakt regjonalny pomocy, bezpieczeństwa i 
kontroli przeznaczony jest wyłącznie dla 
państw europejskich i zawiera wstęp identy* 
czny ze wstępem umowy z Locarno zobowią­
zanie do nieagresji, jak również inne zo­
bowiązać a zmierzające do pokojowego ure* __ „ - -------- ------ , a ..
gidowaritf wszelkich zatargów, oraz szereg | wności praw, jakiej domagają się Niemcy.

Locarna dla wschodu 
domaga się Francja

Min. Neurafh pojedzie 
do Londynu?

RównocrHnie z Hcrriolem
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Volum nieufności 
lomliit snraw za^rffn'cznuch di«» rza<’u

Berlin, 12 10. (PAT). Posiedzenie komisji 
praw zagr. Reichstagu odbyło się wczoraj 
rzy udziale frakcji narodowych socjalistów, 
ocjabdemokratów i komunistów. Frakcja 
entrum i frakcja bawarskiej partji ludowej 
rzysłaly swoich obserwatorów. Nieobecną 
vla tylko frakcja niemieckonarodowych. 
/obec nie przybycia przedstawicieli rządą, 
znano dyskusję nad zagadnieniem polityki 
»granicznej za 
omunistycznej 
łraw -igr. na 
lenie jawności
'mi pozostałych frakcyj prócz socjahdcmo-- 
ratów, którzy od głosu powstrzymali się.

Po przerwie w obradach przyjęto uzgo. 
nioną rezolucję, która uznaje niestawienie 
ę przedstawicieli rządu na wezwanie korni»

i ' za szykany i pozostawia nowpmu Reichsta» 
! Jwi wyciągnięcie z tego odpowiednich kom 

ikwencyj. Postępowanie rządu komisja u. 
i aża za szkodliwe dla stanowiska Niemiec w 
| ijólnej polityce oraz za odmowę szukania 
I aparcia w parlamencie dla swojej polityki 
I (granicznej, uwieńczonej wielkiem niepowo» 
I seniem w Lozannie i Genewie. Rezolucja 
I ’zyjęta została głosami wszystkich frakcyj 
I ‘ócz komunistów. którzv wstrzymali sie od 
B osowani*;

Londyn, 12. 10. (Pat). „Daily Telegraph" 
ćwierdzi, że nowe francuskie propozycje 
rozbrojeniowe obejmować będą także su- 
gestje ZAWARCIA WSCHODNIEGO LO­
CARNA pod postacią regionalnego paktu o 
nieagresji na 10 lat między Niemcami a ich 
sąsiadami na wschodzie i południu, czyli 
wzamian za specjalne obcięcia w zbroje­
niach Francji, Niemcy miałyby se zobo­
wiązać do niewszczynania sprawy Pomo­
rza i Gdańska.

Francja, Polska i Czechosłowacja pra­
gnęłyby w tej nrerze gwarancji Wielkiej 
Brytanji, lecz, zdaniem dziennika, nie mo­
żna oczekiwać udzielenia takiej gwarancji 
przez Wielką Brytanję.

bezcelową. Wnioski frakcji 
o przekształcenie komisji 

komisję śledczą oraz o oglo-. 
obrad zostały odrzucone glo#

przyrzeczeń w zakresie wzajemnej kontroli i 
pomocy.

Międzynarodowa siła zbrojna, której utwo­
rzeń’" przewiduje specjalny pakt, stworzona 
ma być w celu przekazania instytucji genew­
skiej pewnych kategoryj wojskowych samolo­
tów, mianowicie samolotów bombardowych któ 
rych stosowanie zabronione będzie poszczegób 
nym państwom. Zadanie owej uzbrojonej siły 
lotniczej będzie polegało m. in. na roztoczeniu 
kontroli nad lotnictwem cywilnem.

Witszeie w protokóle w sprawie zastoso 
wan a równości praw ,plan francuski przewi­
duje „siwerzsnie aktu dyplomatycznego", któ- 
ryby stwierdzał obecny stan zbrojeń we wszy» 
Si kich krajach europejskich, biorących udziai 
w umowie, a więc łącznie z Niemcami. Na pod­
stawie tych właśnie zbrojeń, które nie mogą 
być w żadnym wypadku powiększane, lecz ra­
czej zredukowane, byłaby uznana zasada ró-

I

Londyn, 12. 10. (Pat). Omawiając su­
gestie Locarna wschodniego, zamierzoną 
jakoby przez Herriota w jego planie roz­
brojeniowym, „Evening Standart" stwier­
dza, że sam pomysł wschodniego Locarna, 
jako taki, nie jest nowym. Był on już wysu­
wany w swoim czasie, lecz wówczas de­
legacja Niemiec i Polski Stresemann i 
Skrzyński — obaj już dziś nieżyjący, nie 
mogli dość do porozumienia na temat sta­
bilizacji granicy polsko - niemieckiej. Od 
czasu śmierci tych dwóch mężów stanu nic 
się nie wydarzyło — konkluduje dziennik 
— co mogłoby premjera Herriota owiać na­
dzieją, że obecnie porozumienie to jest 

możliwe.

Sensacja czy produhl bujnej 
wyobraźni?

Rewelar.ia „Vorwaertju“ o b. kronprinzu
Berlin, 12. 10. (Pat), W związku z o- 

żywioną działalnością, jaką ostatnio roz­
wija były kronprinz, socjalistyczny „Vor­
waerts“ publikuje sensacyjne rewelacje.

Dziennik pisze, że były kronprinz miał 
wielokrotnie spotykać się z rozmaitemi o- 
sobistościami ze świata politycznego i że 
złożył on następującej treści oświadczenie: 
„Papen, Schleicher, Hindenburg i on. jako 
były kronpr nz, wiedzą dobrze, czego chcą 
i panuje między nimi zupełna zgoda We 
właściwej chwili Hindenburg wyznaczy go 
na regenta, a sam ustąpi. Kronprinz oprze 
się o Reichswehrę, policję i na 400.000 u- 
zbrojonych Stahlhelmowcach. Ni« dojdzię 
nigdy do powtórzenia się wypadków z dn. 
9 października. Inicjatorzy tego planu zde­
cydowali się walczyć za swoją sprawę i u-

mrzeć za nią, jeśli będzie to konieczne 
Rupprcht v. W’ttelsbach przyłączy się do 
tych planów i tern samem wtedy, kiedy 
kronprinz zostanie regentem, stanie on na 
czele monarchji naddunajskiej“.

„Vorwaerts“ zobowiązuje się dowieść, 
że tego rodzaju oświadczenie było składane 
przez byłego kronprinza. Ponieważ, zda­
niem pisma, plan kronprinza zawiera wszel 
kie cechy zbrodni stanu, dziennik zwraca 
się do kanclerza Papena, Schleichera i 
Gayla z pytaniem, czy zamierzają wycią­
gnąć stosowne konsekwencje i czy zabierze 
w tej sprawie głos nadprokurator Rzeszy. 

Wczoraj wieczorem ukazało się ofi­
cjalne dementi, w którem powyższe donie­
sienie nazwane jest „produktem czystej 
fantazji1*«

Berłin, 12. 10. (PAT) Prasa w korespon« 
dencji z Londynu pisze o optymistycznych 
nastrojach, panujących w tamtejszych kołach 
politycznych O ile nastroje te nie ulegną 
zmianie podczas wizyty Herriota, uważa się 
za pewne, że Mac Donald zwróci się również 
do ministra spraw zagr Rzeszy Neuratha 
z zaproszeniem przybycia do Londynu jeszcze 
podczas pobytu premjera Francji.

Skirmunl u sir Johna 
Simona

Londyn, 12. 10. (Pat). Ambasador Rze 
czypospolitej Polskiej w Londynie Skirmunt 
odwiedził wczoraj sir Johna Simona i od­
był z brytyjskim ministrem spraw zagra­
nicznych dłuższą rozmowę na temat sytua­
cji międzynarodowej w związku z aktualne 
mi zagadnieniami obchodzącemi Polskę.

Tlźu?c$cu u Herriota
Paryż 12. 10. (PAT). Wczoraj przed po­

łudniem zjawił się na Quai d'Orsey Titulesco 
i został natychmiast przvjęty praee Herriota. 
W rozmowie z dziennikarzami Titulesco o- 
świadczyk że istotnie zdecydował się przyjąć 
tekę ministra spraw zagr. Ruraunj.i

4 milśong inwalidów 
! b. kombatantów domagają 

ponownego 7wolan«a 
ho^ferend! rorbrofeniowet

Genewa 12. 10. (PAT). Przewodniczący 
międzynarodowej federacji byłych kombatan* 
tów i inwalidów wielkiej wojny nadesłał na 
ręce Hendersona depeszę, w której imieniem 
4 mil jonów członków organiascyj z 12 kra­
jów domaga się ponownego zwołania 1 fe- 
rencji rozbrojeniowej i doprowadzenia jej o* 
brad do pożądanego rezultatu.

Mniejszość litewska 
przeciw Niemcom

Genewa, 12. 10. (PAT). Wczorajsza prasa 
szwajcarska donosi, że do sekretarjatu gene» 
ralnego Ligi Narodów przysłano rezolucję, 
uchwaloną na konferencji mniejszości litew» 
skiej w Niemczech, która się odbyła w Tyl* 
ży. Rezolucja podkreśla, że podczas, gdy 
mniejszość niemiecka na Litwie korzysta z o» 
picki i pomocy państwa, to mniejszość litew» 
ska w Niemczech pozbawiona jest wszelkich 
praw.

Jak wyrównać deficql 
8 miliardów franków? 
Francja w obliczu nowych po­
datków l redubcui plac I reul

Paryż 12. 10. (PAT). Od godz. 17 rząd o- 
braduje nad sytuacją budżetową, specjalnie 
zaś nad środkami, jakie są komiecane dla przy­
wr óoenia równowagi budżetowej. Jak wiado­
mo, deficyt będzie dochodził do 8 miljardów 
franków. Dla pokrycia tego deficytu przewi­
dziane są m. in. ustalenie nowych podatków z 
dochodów, bardziej energiczne ściąganie zale­
głości podatkowych oraz redukcja pensyj i 
rent. Wynagrodzenia do 9.000 franków rocznie 
ni»* ulegną żadnej redukcji, od 9.000 do 60.000 
nensje ulegną redukcji od 5 do 10 proc.

Decyzje, powzięte na wczorajszem posie­
dzeniu mają być zatwierdzone na posiedzeniu 
;aJy ministrów, jakie ma się odbyć dziś w 
pałacu Elizęj^kim pod przewodnictwem prezy­
denta Lebruna. Możliwem jest, że na dzi­
siejszej radzie oznaczona zostanie definityw­
nie data otwarcia obu izb, które przewiduje 
się na 25 bm.



CZWARTEK, 13 PAŹDZIERNIKA 1932 R.

Do wspólnego celu
W dniu dzisiejszym rozpoczyna się 

Tydzień Związku Obrony Kresów Za­
chodnich, poświęcony: i) zaznajomieniu 
społeczeństwa wszystkich ziem polskich 
z istotą zagadnień polsko-niemieckich i 2) 
zbiórce na cele propagandy, będącej od­
powiedzią na oszczerczą propagandę nie­
miecką. W całej Polsce odbędą się od­
czyty i zgromadzenia informujące jak- 
najszersze warstwy naszego narodu o 
łstocie zagadnień polsko-niemieckich, 
istocie, której poprostu na imię: nienasy­
cony odwieczny Drang nach Osten ujęty 
dziś w formułę t. zw. polityki rewizjoni­
stycznej.

Polityce tej precyzyjnie i planowo ob­
myślanej, konsekwentnie i wytrwale dą­
żącej do zagrabienia ziemi polskiej musi 
być przeciwstawiony nietylko zwarty sil­
ny i jednolity front doskonale uświado­
mionej opinji polskiej, lecz także potężny 
aparat uczciwej propagandy na terenie 
międzynarodowym, demaskującej wszyst­
kie oszczerstwa i kłamstwa niemieckie o 
Polsce i o rzekomych ich prawach do 
naszej ziemi zwłaszcza do Pomorza.

Dziś planowa propaganda niemiecka 
skierowana została głównie na jeden od­
cinek, który wydał się jej najłatwiejszym 
— na Pomorze. O Poznańskiem zaprze­
stano nawet niemal zupełnie wspominać 
za wyjątkiem chyba zupełnie szowini­
stycznych występów. O^Śląsku nie zapomi 
na się przy żadnej sposobności, ale cały 
ciężar systematycznej propagandy skon- 
centrowano na odcinku pomorskim.

Planowość propagandy niemieckiej 
przeciw Pomorzu polega nie tylko na 
stałem trzymaniu opinji swego kraju w 
stanie ciągłego podniecenia i rozjątrze­
nia, ale również na stałem zwracaniu 
uwagi zagranicy na ten „problem pomor­
ski“ przez składanie nań winy za wszel­
kie niedomagania państwa niemieckiego, 
oraz wreszcie na zaprzągnięciu do współ 
pracy nawet nauki niemieckiej. Z całą 
systematycznością niemiecką rozdzielone 
zostały role. Zwerbowani — z pewno­
ścią nie bezinteresownie — obcy publi­
cyści w rodzaju Martela we Francji i sir 
Roberta Donalda w Anglji wydali pod 
dyktandem niemieckim osobne książki, 
poświęcone stosunkom polsko-niemiec­
kim ze szczególnem uwzględnieniem 
„problemu“ pomorskiego, próbując w ten 
sposób wytworzyć „niezależną“ opinjr 
międzynarodową, przychylną dla Niemiec. 
Za inspiracją niemiecką wysuwane są co­
raz to nowe pomysły rozwiązania t. zw, 
„sprawy Pomorza“, w obcej prasie lan­
sowane są korzystne dla Niemiec arty­
kuły.

Materjału dla tego rodzaju propagan­
dy dostarcza oficjalna nauka niemiecka. 
Na temat Pomorza powstała już po stro­
nie niemieckiej tak obszerna literatura, że 
rejestracja jej wymagałaby osobnej bi- 
bljografji. Autropologowie usiłują wyka 
zać rzekomą przynależność pomorskiej 
ludności do „germańskiej“ rasy nordyj- 
skiej. Historycy z wyraźnem naciąga­
niem faktów piszą o dobrodziejstwach 
niemieckiej kultury, o pracach kultural­
nych^) Krzyżaków, Fryderyka II i Prus, 
o tubylczości Niemców na Pomorzu. Lin­
gwiści chcą wykazać narodową odrębność 
Kaszubów! Statystycy wszelkiemi spo­
sobami próbują wykazać, że przed woj­
ną Niemcy byli na Pomorzu większo- 
ścią(.!) Ekonomiści zaś udawadniają. że

Dzień oszczędności
W dniu 31 bm. obchodzony będzie, jak coro 

cznie, międzynarodowy „Dzień Oszczędności 
poświęcony propagandzie idei oszczędności 
wśród najszerszych warstw społeczeństwa. Na 
terenie Polski organizacją „Dnia Oszczędności' 
zajął się Centralny Komitet Oszczędnościowy 
Rzeczypospolitej Polskiej.

Ministerstwo spraw wewnętrznych wydała 
okólnik w którym podnosi, że ze względu na 
gospodarcze i wychowawcze znaczenie oszczęd 
ności i idei oszczędzania dla społeczeństwa i 
państwa, akcja „Dnia Oszczędności“ objąć po­
winna jaknajszersze warstwy społeczeństwa, do 
cierając do wszystkich zakątków kraju.

W skład komitetów lokalnych wejść mają 
przedstawiciele władz państwowych, samorzą­
dowych, instytucyj urzędniczych, duchowień­
stwa i nauczycielstwa 

nietylko Prusy Wschodnie, ale cala Rze­
sza jest gospodarczo zrujnowana przez 
oddanie Pomorza Polsce, na co ciętą re­
plikę dał na łamach „Temps“ p. Henryk, 
de Montfort.

Plon tej gigantycznej „naciągającej“ 
pracy niemieckiej nie przyniósł oczeki­
wanych rezultatów. Pogłębienie dyskusji 
naukowej, podjętej przez stronę polską, 
przyniosło Niemcom niejedno rozczaro­
wanie, co potwierdza szereg głosów pu­
blicystycznych po stronie niemieckiej. 
Nie bez zadowolenia możemy stwierdzić, 
że obecnie wskutek narzuconej przez 
Niemców kampanji naukowej na temat 
Pomorza, stanowisko polskie w oczach 
Zachodu jest raczej silniejsze, niż było 
przedtem. Dziś najwięksi nawet przeci­
wnicy nie wątpią o polskim charakterze 
narodowościowym Pomorza ani o jego 
niezbędności dla naszego życia gospodar­
czego.

Niemniej ataki niemieckie bynajmniej 
nic słabną, przeciwnie, wzmagają się. To 
też i czynna akcja z naszej strony musi 
wytężyć wszystkie swe siły. Niedawno 
zamieściliśmy potężny apel Armji Rezer­
wowej Pomorza podpisany przez Pomor­
ską Wojewódzką Federację Polskich 
Związków Obrońców Ojczyzny, w której 
skład wchodzą najpoważniejsze organiza­
cje pomorskie: Związek Oficerów Rezer­
wy, Związek Legionistów, Strzelcy, Pod­
oficerowie Rez., Inwalidzi, Kolejowe P. 
W., Organizacja Przysposobienia Kobiet

Inflacja wyborcza w Niemczech
W sześciu lalach 45 wyborów

W niedzielę odbyły się wybory gminne — 
w miejscowości Gierdawy w Prusach Wscho­
dnich. Zwraca uwagę zmniejszenie się frek* 
wencji z 94% w ostatnich wyborach do 
Reichstagu do 63%.

Wymowne są nadto cyfry, jakie osiągnę­
ły poszczególne stronnictwa w porównaniu 

z ostatniemi wyborami do Reichstagu: naro- 
dowi-socjaliści otrzymali 483 głosy, wobec
1.074 zdobytych poprzednio, socjal-demokra« 
ci 593, wobec 898, komuniści 170, wobec 217.

Z deszczu pod rynnę
Gdy zawiodły już wszystkie środki 

krajowe na wywabianie czarnych plam z 
oblicza „ideowego“ OWP. na łamach prasy „na­
rodowej“ po rozwiązaniu tej organizacji na Po­
morzu — partyjni hecownicy zaczęli szperać i 
grzebać gorączkowo aż w prasie niemieckiej. 
Uszczknęli jakieś naiwne słówko z „Berliner 
Tageblattu", zebrali z wielkim mozołem zaled­
wie kilka zdań z polakożerczych pism niemiec­
kich i taki „przemiły“ materjał przystroili w 
szatki „narodowe“ i puścili w obieg w partyj­
nych organach prasowych, dodając samolubnie 
od siebie: , patrzcie i słuchajcie, co pisze prasa 
niemiecka o „OWP.“ o „stronnictwie narodo- 
wem" itd.

Ta komedyjka poszukiwania legityma­
cji „narodowej“ dla OWP. i stron­
nictwa narodowego poza prasą polską, 
poza własnym krajem, w gazetkach niemieckich 
— mniejsza już z tern — że kompromituje jej 
autorów i aktorów z racji jej treści i wykona­
nia — wystawia im ponadto świadectwo ubó­
stwa twórczego. Bo, jeśli chcieli postawić nare­
szcie kropkę nad „i“, jeśli postanowiono ko­
medyjkę tę odegrać — trzeba było przecież po­
myśleć o .szlagierze". A takim „gwoździem" 
byłaby np. opinja Hitlera lub glosy prasy hit­
lerowskiej o rozwiązaniu „OWP“., który, jak 
wiadomo, żywcem starał się wzorki i metody 
roboty hitlerowskiej z gruntu niemieckiego prze­
szczepiać na teren polski. Widocznie świadomie 
zbagatelizowano tę akcję, która mogła kome­
dyjce tej wyjść tylko na pożytek, obdarzając ją 
właściwym wigorem... A może prasa hitlerow­
ska celowo nie zabrała w tej sprawie „miłego i 
wdzięcznego“ głosu ze względów... konkuren­
cyjnych?

Aliści i te różane plasterki z prasy 
niemieckiej, przykładane na OWP. zawiodły. 
Pacjent bowiem bredzi i gorączkuje nadal. Aby 
temu zaradzić, sztab główny OWP zwołał kon- 
syljum. Djagnoza wykazała, że dlatego jest tak 
źle, że OWP. niema... wódz a... Rozpoczęto 
tedv znowu, ^oszukiwania, Tymclłusem jak 

do Obrony Kraju, Pocztowe P. W., L. O. 
P. P., Związek Powstańców i Wojaków, 
Sokół, Bractwo Strzeleckie, Katolicki 
Związek Stów. Młodzieży, Harcerze, Bia­
ły Krzyż, Czerwony Krzyż i Związek 
Straży Pożarnych.

Ta Armja Rezerwowa Pomorza 
oświadczyła w swej odezwie dobitnie i 
mocno:

„Wzywamy wszystkich państwo­
wo myślących obywateli do popar­
cia naszych poczynali i wysiłków. 
Albowiem UZBROJENI DUCHEM. 
JEDNOŚCIĄ I GŁĘBOKĄ WIARĄ 
W WIELKOŚĆ I MOCARSTWO­
WĄ POTĘGĘ. OJCZYZNY — po­
trafimy stworzyć nieprzebytą zaporę 
przed zachłannością wrogów na ca­
łość granic Polski, Musimy bowiem 
usilnie i konsekwentnie dążyć do te­
go, ażeby CAŁY NARÓD POLSKI 
ze swą czynną armją na czele stano­
wił JEDNOLITĄ BRYŁĘ BRYŁĘ 
GRANITU O KTÓRĄ ROZBIJA­
ŁYBY się zawsze zakusy wraże.

Wierzymy również głęboko, że na­
sze WSPÓLNE I SOLIDARNE 
WYSTĄPIENIA zbliżą nas wszyst- 
kich, wzbudzą wśród nas WZAJE­
MNE ZAUFANIE, przez co skoordy­
nują i ułatwią zbiorowy wysiłek i pra­
cę nad utrwaleniem i umocnieniem 
NIEPODLEGŁEGO BYTU WIEL­
KOŚCI, CHWAŁY I POTĘGI PAŃ­
STWA POLSKIEGO“.

Rezultaty te uważa się za symptomatyczne 
dla obecnych nastrojów poilityaznych. Cha­
rakterystyczne jest, że podobne nastroje uja­
wniły się podczas wyborów gminnych, prze­
prowadzonych w ostatnim czasie w szeregu 
drobniejszych miejscowości.

Żc Niemcom dokuczyły już wybory trudno 
się dziwić. Od roku 1926 „odprawili“ już oni 
nie mniej jak 45 rozmaitych wyborów.

Wybory na prezydenta Rzeszy odbyły się 
dwukrotnie, do Reichstagu — dwa razy w ro*

pech — to pech. Ci, którzy chcieli do rozlatu­
jącego się rydwanu OWP. włączyć generała J. 
Hallera, spotkali się z jego strony z energiczną 
odprawą. Gen. Haller — jak wieść obiega wśród 
członków OWP. — zastrzegł się nawet katego­
rycznie przeciw łączeniu jego osoby z 
dzialalnoś c i ą OWP...

W tern miejscu rozpoczyna się drugi akt ko­
medyjki. Sztab główny OWP. obraził się na 
„błękitnego“ Generała. Na znak demonstracji 
postanowiono ofertę na „wodza OWP.“ złożyć 
..Korfantemu. Pech i tu jednak złapał pechow­
ców. „Narodowcom“ zrzedly miny gdyż, jak 
szepczą również między sobą, Korfanty, łasy 
skądinąd na zaszczyty i „wodzostwo", — gońców 
z OWP. odprawił z kwitkiem; co go­
rzej, nie oszczędził im cierpkich słówek na drogę 
powrotną.

Jakie będzie zakończenie tej nowej „sztuczki 
narodowej“, odegranej dotąd z takim „sukce­
sem“ na rodzinnym podwórku — nie mamy za­
miaru przesądzać... „Narodowcy“ jakoś nie
chcieli dotrzeć do hitlerowskich dzienników w 
poszukiwaniu „miłych" przyczynków w prasie 
niemieckiej o OWP. poprostu ze wstydu, aby 
wizerunek OWP. nie nabrał kolorystyki właści­
wej. 1 w kraju spotkał ich i wstyd i zawód; oka­
zało się bowiem, że nietylko nikt nie kwapi się 
na przejęcie z rąk OWP. skompromitowanej bu­
ławy hetmańskiej, ale nawet Korfanty „kropi“ 
reprymendę naśladowcom bojówek hitlerowskich

Czyż te smutne a zarazem komiczne igraszki, 
nie mówią tak samo namacalnie, jak 
mówi długi rejestr wyroków sądowych, ...o „wa­
lorach ideowych tej organizacji? Czyż nie lepiej 
byłoby, gdyby w „sztabie" spakowano manatki 
OWP. i schowano je w najciemniejszy kąt na 
strychu, aby nie szpeciły polskiej rzeczywistości?

Jeśli zaś te racje nie przemawiają „oboźnym 
sztabowcom" do przekonania, to przynajmniej 
powinni pomyśleć ze względu na siebie samye 
o tern, aby nie wpadali z deszczu out 
rynnę.

Apel Armji Rezerwowej Pomorza, je­
dnoczącej pod swoimi sztandarami zwar­
te i karne szeregi społeczeństwa pomor­
skiego, daje realne gwarancje, że pracę 
swoją na froncie pogotowia obronnego, 
która przypada w udziale społeczeństwu 
pomorskiemu — Pomorze spełni ofiarnie 
i z poświęceniem. Wypełni również każ­
dą akcję, wykona ją po obywatelsku i su­
miennie, która ma na celu mobilizowa­
nie sił naszej zbiorowości. Tak samo pod­
czas Tygodnia propagandy zagadnień pol­
sko-niemieckich z inicjatywy Związku 
Obrony Kresów Zachodnich Pomorze sta­
nic w jednym szeregu z całą Polską na 
froncie zbiorowego czynu i uświadomie­
nia obywatelskiego.

Pomorze, najbardziej zagrożone ze 
wszystkich ziem polskich przez ataki nie­
mieckie chce i musi konsekwentnie dą- 
żyć do tego, aby cały Naród w współ­
pracy rzetelnej, stanowił „jednolitą bryłę, 
bryłę granitu“, o którą rozbiją się zawsze 
zakusy wrogów.

Wierzymy, że wspólne i solidarne 
wystąpienia zbliżą nas wszystkich, wzbu­
dzą wśród nas wzajemne zaufanie i przy­
czynią się do umocnienia Niepodległości, 
Wielkości, Chwały i Potęgi państwa pol­
skiego. Tak zwarci w jednej „bryle gra. 
nitu“ pragniemy w myśl rozpoczynają­
cego się Tygodnia Związku Obrony Kre­
sów Zachodnich „propagandzie niemiec­
kiej przeciwstawić się wszędzie i zawsze 
z całą siłą i z całem zdecydowaniem, aby 
żadne oszczerstwo wobec dobrego imie­
nia Polski, żaden zamach na jej prawa i 
interesy, nic pozostały bez należytej od­
prawy, godnej wielkiego o tysiącletniej 
tradycji narodu!“ 

ku bieżącym(!) a przedtem w 1928 i 1930 
roku. Razem przeto, jeśli chodzi o Rzeszę, 
wybory odbyły się 6 razy od r. 1926. Do tej 
liczby należy dodać dwukrotno wybory do 
Sejmu pruskiego.

Poza wyborami w Rzeszy i w Prusiech od­
były się jeszcze od r. 1926 wybory do sejmu 
krajowego w ks. Meklemburgu, Hesji, Ham­
burgu, Saksonji i Meklemburg-Strelitz, czyli 
ogółem 15 razy. W Bawarji, Wirtembergji i 
Anhalcie odbyły się w r. 1928 i w tym roku 
wybory do sejmów, w r. 1927 i w r. 1930 od* 
były się wybory w Brunświku i w Bremie, w 
Lubece w r. 1926 i w r. 1928, w Turyngji w 
r. 1927 i 1929, w Schaumburg-Lippe w r. 
1928 i w 1931 roku.

W sumie odbyło się zatem w Niemczech 
45 wyborów do parlamentu i do siej mów kra­
jowych, tak, iż w Prusiecli np. w okresie od 
1926 r. do 1932 r. każdy obywatel oo rok sta­
wał z kartką wyborczą do urn. Inflacja wy« 
borcza jest jednym z bezpośrednich przeja­
wów gorączki politycznej, która opanowała 
Niemcy powojenne.

■—!■■■——■n—

Zgon wybitnego 
adwokata

Przed kilku dniami zmarl nagle w Warszawie 
• jeden z najwybitniejszych przedstawicieli pale- 
i stry polskiej śp. Eugenjusz Śmiarowski, znako- 
I mity obrońca w procesach politycznych, b p'.d 
1 sekretarz Stanu w Ministerstwie Sprawiedliwoś'.:
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Argument bez uzasadnienia
O tajemnicy kosztów produkcji

Przy każdej sposobności omawiania 
sprawy cen kartelowych napotykamy się 
stale i niezmiennie z tamą, zdawałoby się 
nie do przebicia: ze sprawą t. zw. kosztów 
ogólnych. Przed tą tamą staje bezrad­
ny i zrozpaczony robotnik, gdy broni sta­
wek swej pracy, blednie konsument, któ­
ry pojąć nie może przedziwnej tej kalkula­
cji; robocizna tania, surowiec własny, u- 
rządzenia często już zamortyzowane, podat 
ków się nie płaci, kładzie wielkie ofiary 
publiczne dla eksportu — a koszta ogólne 
bezsprzecznie są stale wysokie.

Wiadomo, że robocizna zajmuje w Pol­
sce w górnictwie węglowem 40 proc, ko­
sztów ogólnych, podczas gdy w Anglji ro­
bocizna wynosi 50 proc, kosztów ogólnych. 
Wiadomo, że w tejże Anglji koszta ogólne 
są bez porównania wyższe, niż w Polsce, 
że w Niemczech wynoszą one 100 proc, wię 
cej, niż w Polsce, — a jednocześnie przy 
tak znacznie niższych kosztach węgiel 
polski nie tanieje, co więcej — stale sły­
szymy o stratach przemysłowców węglo­
wych, o trudnościach utrzymania się na 
rynkach zagranicznych z powodu wysokich 
kosztów wydobycia. Czyżby przemysłow­
cy angielscy czy niemieccy byli do tego 
stopnia lepszymi patrjotami, żeby ciągle 
dopłacali do produkcji, tracili na wywoziie 
i na rynku własnym, byle pobić nieszczę­
śliwych przemysłowców w Polsce, byle za­
żywać honoru, że mają tańszy węgiel?

W ostatnim czasie doczekaliśmy się 
podwyżki nawet cen stali, jakby cała opi- 
nja, domagająca się udostępienia rolniko­
wi tańszych narzędzi rolniczych, nie miała 
włogóle żadnego znaczenia dla kartelu sta­
lowego, I znowu w odpowiedzi usłyszymy 
hisłorję o wysokich kosztach ogólnych, o 
małym zbycie, o nieopłacalności produk­
cji itd. I znowu narzucają porównanie cen 
trali w Polsce z zagranicą.

Dopóki nie było kartelu cementowego 
i cementownie małopolskie konkurowały 
z cementowniami na terenie b. Królestwa, 
wówczas płaciło się za beczkę cementu 
wraz z beczką 2,50 zł. Być może, że cena 
ta była już zbyt konkurencyjna, ale czem 
uzasadnić podniesienie tej ceny po powsta­
niu ogólnopolskiego kartelu do 8 zł. Czy 
koniecznością wysokich opłat za przestoje 
unieruchomianych cementowni, które wte­
dy przestały rentować.

Nue chcemy omawiać tutaj sprawy rów­
nież jak „koszta ogólne“ pięknie brzmiącej 
„rentowności“. Chcemy tylko wskazać, że 
wiążąca się najściślej ze sprawą rentowno­
ści sprawa kosztów ogólnych, winna być 
poddana gruntownej rewizji. Tu bowiem 
spoczywa klucz sytuacji cen, zatargów i 
zamierania warsztatów" wytwórczych. Ta-

Pomos*ze w prasie 
czesHiei

Organ ostrawski czeskiej narodowej de­
mokracji „Morausko-Slezsky Denik", który mało 
dotychczas poświęcał uwagi stosunkom polsko- 
niemieckim, zamieszcza wstępny artykuł o Po­
morzu polskiem.

W artykule tym zatytułowanym: „Rewizjo­
nistyczna propaganda niemiecka a korytarze” 
stwierdza pismo wzmożoną propagandę nie­
miecką przeciwko traktatowi wersalsk. i no­
wym granicom, w pierwszym zaś przeciwko Po 
morzu. Broni ono w sposób stanowczy stanowi 
ska polskiego i zbija wywody propagandy nie­
mieckiej argumentami historycznemi, gospodar- 
czerni i etnograticznemi.

Przytaczając przykłady wielu innych podob­
nych „korytarzy” na świecie, pismo stwierdza, 
że iaden naród nie wykorzystuje tego faktu do 
propagandy rewizjonistycznej, powodując się 
głównie umiłowaniem pokoju, którego brak 
Niemcom.

Oszczerstwo
Katolicka Ajencja prasowa donosi: w „Gło­

sie Stolicy" ukazała się napastliwa notatka, ja­
koby proboszcz parafjj św. Krzyża miał wziąć 
8500 zł. za urządzenie pogrzebu śp. Żwirce i 
Wigurze; notatkę powyższą skwapliwie prze­
drukowały niektóre pisma antyklerykalne w 
stolicy i na prowincji. Otóż ks. proboszcz św. 
Krzyża, Jan Lorek, stwierdza, że pogrzeb był 
urządzony zupełnie bezpłatnie; kościół zaofia­
rowano dobrowolnie a parafja dołożyła wszel­
kich starań i nie szczędziła kosztów by ostatnia 
posługa znakomitym lotnikom wypadła iaknaj 
wspanialej.

jemnica kosztów ogólnych musi przestać 
być zmorą, duszącą każdy żywy wysiłek 
walki z niewzruszalnością cen.

Niechaj sfery przemysłowe przeprowa­
dzą rekalkulację kosztów produkcji, niech 
wespół z całem społeczeństwem znajdą od 
powiedź na dręczące zapytania ć niech 
wraz z niem poszukają środków zarad­
czych na wady kalkulacji, czy reorganiza­
cji swych przedsiębiorstw,

Społeczeństwo musi dowiedzieć się, 
dlaczego ceny kartelowe nie mogą być ru­
szone! Jeśli uzasadnienia nie znajdziemy, 
a dotąd doszukać się go trudno, domagać 
się musimy zastosowania bezzwłocznie

Klęska powodzi w Flandżurji

Oto widok jednego z przedmieść Charbina, żalu nego przez wezbrane fale.

Równowaga budżetu i zdrowy 
pieniądz

Rezolucja zjazdu Komunalnucis Kas Oszczędności
W Warszawie odbył się — zorganizo­

wany przez Radę Związku Związków K. 
K. O. — IV Zjazd Ogólny Komunalnych 
Kas Oszczędności przy udziale delegatów 
Kas i gości z całej Polski w liczbie około 
300 osób. Zjazd zaszczycili swą obecnością 
pp. min. Zawadzki i wicemin. W. Korsak, 
prezes P. K. O. dr. H. Gruber, oraz przed­
stawiciele innych Instytucyj finansowych.

Zagaił zagaił w zastępstwie chorego 
prezesa Zw. Zw. K. K. O. p. Zdanowskie­
go — p. prezes dr. Uhma ze Lwowa.

Następnie zabrał głos prof. A. Krzyża­
nowski, wygłaszając referat na temat ,,O- 
szczędność współczesna". Po charaktery­
styce warunków gospodarczych przedwo­
jennych i wnikliwej analizie stosunków, 
wśród jakich odbywa się oszczędność po 
wojnie — mówca stwierdził, że cechą o- 
becnej oszczędności jest brak równowagi 
między podażą i popytem kapitałów wo- 
góle, a kapitału stałego i obrotowego w 
szczególności oraz wszędzie spotykany 
charakter przymusowej oszczędności.

Po sprawozdaniu prezes Uhma odczy­
tał projekt rezolucji, przedstawionej Zjaz­
dowi do uchwalenia. Rezolucja ta brzmi 
jak następuje:

Kij ma dwa końce
Niesłychane stanowisko prasy niemieckiej w Polsce 

w sprawie gimnazjum bytomskiego
W chwili kiedy mniejszość polska na Ślą­

sku Opolskim czeka w najwyższym napięciu 
n& otwarcie polskiego gimnazjum w Bytomiu 
władze niemieckie wynajdują coraz to nowe 
trudności i przewlekają chwilę udzielenia koai* 
cesji na otwarcie zakładu.

W akcji tej władze niemieckie znalazły so­
bie niespodziewanego sprzymierzeńca. W pnu 
sie niemieckiej w Polsce pojawiły się artyku­
ły, które nietylko, że wyolbrzymiają rzekome 
oburzenie ludności niemieckiej z powodu po­
wstać mającej jedynej średniej szkoły polskiej 
ale sugerują władzcen nioiniookim sa^reg krę- 
tackich aposobów „wyjścia” z sytuacji.

Osławiona „Kattowitzer Zaitung” (nr. 230 
i 231) podsuwa np. władzom niemieckim, żeby 
zażądały egzaminów ncistryfikacyjnych od 
nauczycieli, mających uczyć w gimnazjum by» 
tomskiem. Dalej utrzymuje cytowany organ, 
żo dyrektorem tegoż gimnazjum nie może być 

kontroli nad gospodarką karteli, — a na­
wet, gdy ta kontrola okaźe się trudno do­
stępna, — otworzenia granic dla tanich 
wyrobów przemysłowych.

Rozumiemy, źe sfery przemysłowe zgo­
dziłyby sćę na powołanie komisji ankieto­
wej dla zbadania tajemnicy kosztów. Lecz 
zdajemy sobie sprawę, że ta droga musia- 
łaby być bardzo długa, powolna i mozolna. 
Sytuacja zaś dnia dzisiejszego wymaga 
szybkiego działania.

Społeczeństwo nie może ponosić dłużej 
ofiar, nieusprawiedliwionych najwyższemi 
racjami stanu.

Leopold Tomaszkiewicz, poseł na Sejm.

,,W dniu 26 kwietnia br. na Zjeździe 
Gospodarczym obecny minister skarbu wy 
powiedział doniosłe słowa, Brzmiały one 
jak następuje:

„Rząd potrafił powziąć szereg ciężkich 
i niepopularnych decyzyj, by zachować 
nienaruszone dwie podstawy prawidłowej 
gospodarki społecznej: równowagę budże­
tu i zdrowy pieniądz“.

Dalszym etapem tej prawidłowej gospo­
darki stać się musi wzmożona kapitaliza­
cja wewnętrzna, warunek tak niezbędne­
go potanienia kredytu. Czynnikiem waż­
kim kapitalizacji wewnętrznej, organami 
przerabiającemi pieniądz na kapitał są w 
znacznej mierze Kasy Oszczędności.

Zebrani przedstawiciele paruset instytu- 
cyj, mających dobro społeczne na celu, 
stwierdzają, źe: dla kas oszczędności pod­
stawy, o których pan minister skarbu mó­
wił, są zasadniczym warunkiem wytrwania 
i oświadczają, że na gorące współdziałanie 
instytucyj, które tu zastępują na wytknię­
tej przez niego drodze, może pan mi­
nister skarbu zawsze liczyć“.

Rezolucja powyższa przyjęta została 
jednogłośnie.

kto inny, jak tylko obywatel niemiecki.
Obłuda pruska nic pamięta o tern, że dyre­

ktor byłego gimnazjum niomieckiego w Li- 
pinach Dr. Anfinger był obywatelem Rzesizy 
Niemieckiej i władze nasze nie czyniły mu w 
wykonywaniu urzędu najmniejszych przeszkód. 
Rezygnacja jego nastąpiła dobrowolnie bez 
jakiegokolwiek nacisku ze strony władz pol­
skie!. W tej cl wili p. Anfinger jest zastępcą 
dyrektora gimnazjum w Królewskiej Hucie. 
O ten- wszystkiem „Kattowitzer Zeitung“ woli 
nie wiedzieć.

Ta sama „Kattowitzer Zeitung“, a za nią 
„Deułscho Rundschau in Polen“, proponuje, 
żeby gimnazjastów polskich ulokować aż do 
otwarcia polskiego gimnazjum w Bytomiu w 
zakładach niemieckich. Czy redakcja „lojal» 
nego“ dziennika niemieckiego życzyłaby sobie, 
żeby gimnazjaści niemieccy w razie analogicz­
nego wypadku uczęszczali do gimnazjów pol-

Wzrosi whłiidów 
oszczcdnoScKowycli 

w P. H O.
Wkłady oszczędnośsiowe w PKO. wzrosłs 

w ciągu września o dalszych 3,8 miln. zł, osią 
gając na dzień 30 września rb. stan 371,3 miljn 
zł., łącznie zaś z wkładami, pochodzącemi z 
waloryzacji 401,1 miljn. zł. Jednocześnie ze 
wzrostem kapitałów oszczędnościowych wzro 
sła znacznie liczba oszczędzających w PKO. 
W ciągu września wydała PKO. 23 796 nowych 
książeczek oszczędnościowych. Ogólna liczba 
czynnych książeczek oszczędnościowych PKO. 
wynosiła na koniec września 859.338, łącznie 
zaś z książeczkami, pochodzącemi z waloryza 
cji — 897.087 książeczek.

Akcja budowlana 
rahladów ubezpieczeń spo* 

lecznucła
Zakłady Ubezpieczeń Społecznych zakończy 

ły budowę II serji domów mieszkalnych. Łącz­
nie z serją Iszą, ukończoną w roku ubiegłym 
oddano do użytku 3.816 mieszkań o 9 088 iz­
bach; ponadto sklepy, lokale biurowe, pralnic 
i t. p. zajmują 92 lokale o 148 izbach. Objętość 
ogólna budowli wynosi 986.239 m sześć. Z po­
danej wyżej ilości mieszkań przypada p >• 
szczególne miasta: Warszawę 699 (1712 izb). 
Kraków 132 (355 izb), Lwów 426 (888 izb), Bę­
dzin 180 (451 izb), Sosnowiec 543 (1245 izb), 
Katowice 211 (675 izb), Królewską Hutę 239 
(569 izb). W serji III-ciej rozpoczętej jesiemą 
roku bieżącego podjęto budowę w Warrzaw;e 
176 mieszkań o 479 izbach, w Krakowie 105 
mieszkań o 249 izbach i w Toruniu 168 miesz­
kań o 455 izbach, zostaną ukończone jesienia 
1933 r.

Przeciętny pełny koszt budowy jednej izby 
w serjach I, II i III wyniesienie 5.750 zł. Przy 
ustalaniu czynszu w II-giej serji domów miesz­
kalnych kierowano się temi samemi zasa fami. 
co i przy ustalaniu czynszów w I szej serji do­
mów mieszkalnych, a mianowicie dążono do u- 
zyskania stosunkowo minimalnego, lecz zarazem 
niezbędnego oprocentowania włożonych w bu­
dowę kapitałów.

Z departamentu ubez­
pieczeni społecznych
W związku z ostatniemi zmianami reorgani­

zacyjnemu szeregu resortów ministerialnych, 
uległ również reorganizacji departament ubez­
pieczeń społecznych w ministerstw o opieki spo 
łecznej.

Obecnie departament ten składa się z trzech 
wydziałów: finansowo-matematyeznego, ubezpie 
czeń długoterminowych- i ubezpieczenia choro­
bowego, oraz dwóch oddziałów: spraw ogól­
nych i międzynarodowych, oraz orzecznictwa 
ubezpieczeniowego.

W sprawie wudal£n*a robot­
ników polsbrch Z Franeji
Wobec zdarzających się ostatnio coraz 

częstszych wypadków wydalania robotników poi 
skich z Francji federacja emigrantów polskich 
interweniować ma w tej sprawie u władz 
francuskich,

W szczególności zdarzają się ostatnio wy­
padki usuwania z pracy Polaków, którzy nie 
posiadają załatwionych formalności, związanych 
z uzyskiwaniem obywatelstwa. Niejednokrot­
nie, nie posiadając paszportów, są oni, zgodnie 
z przepisami francuskiemi, więzieni jako uciąż 
liwj cudzoziemcy.

skich?
.Polska Zachodi ja“, komentując artykuł 

„Kattowitzer Zeitung“ pisze w ten sposób:
„Wiemv, że chcielibyścic, aby polscy ucz.» 

niowie bodaj przez pół roku mogli w szkołach 
niemieckich stanowić objekt sadystycznych na- 
igrywań ia:ówno ze strony grona profesor­
skiego, jak i kolegów z powodu swej polskiej 
narodowość', ^rarry przecież niemieckie me» 
tody wychowawcze, które doprowadziły — do 
jedynego bodaj w święcie — buntu młodzieży 
szkolnej we Wrześni.

Radzimy jednak zaniechać tej smutnej za­
bawy i pamiętać o zasadzie, że „kij ma dwa 
końce'. Przy dalszem wyszukiwaniu przeróż­
nych „przeszkód“, które mają zahamować o» 
twarcie g mnazjum w Bytomiu, postaramy się, 
aby i z naszej strony wyszukać fakty, które 
wpłyną na dalszy los szkolnictwa niemiecki« 
go w Polsce.*
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Amerykański Krcugcr na widowni
Wielomilionowa afera w koncernie elektrycznym

N e przebrzmiały jeszcze ecba afery 
Kreugera, a już prasę amerykańską obie­
gają wiadomości o ogromnych nadużyciach 
potentatów przemysłowych, które rozmia­
rami bodaj czy nie przekraczają skandali­
cznego krachu „króla zapałczanego“.

Chodzi o wielomilionowe nadużycia w 
największym w Ameryce koncernie elek­
trycznym „Utilities“, (znanym powszechnie 
„koncernem Edisona“, gdyż do chwili 
śmierci ten wielki: uczony stał na czele 
spółki), których dopuścili się współwłaści­
ciele spółki bracia Martin i Samuel Insull 
powod. upadłości szeregu wielkich firm elek 
trycznych i rujnując finansowo setki akcjo­
nariuszy towarzystw koncernu.

Jednego z aferzystów Martina areszto­
wano w Kanadzie. Drugi Samuel na parę 
dni przed wykryciem nadużyć wyjechał do 
Paryża.
KIM SĄ BRACIA MARTIN I SAMUEL 

INSUL?
Samuel lnsul, jeden z aferzystów, uro­

dził się 11 listopada 1859 r. w Londynie 
i mając lat około 30, wyjechał do Ameryki:. 
Tam poznał się on z Edisonem, który za­
mianował go swym sekretarzem osobistym 
i wkrótce, dzięki niezwykłemu talentowi 
organizacyjnemu został on wiceprezyden­
tem, a następnie prezydentem przeds ę- 
biorstw Edisona. W końcu zdołał on utwo­
rzyć koncern elektryczny „Utilities", któ­
ry obracał ogromnemi kapitałami.

Brat jego Martin, byi jego doradcą ; sta 
łym zastępcą.

Natychmiast po wykryciu nadużyć wła­
dze amerykańskie zarządziły aresztowanie 
obydwóch braci. Podczas gdy jednego u- 
dało się przytrzymać w Kanadzie, drugi w 
jak'ś tajemniczy sposób zdołał urremożli- 
wić swe a-esztowanie we Francji.

INTERWENCJA DYPLOMATYCZNA.
Gubernator stanu Illinois, zwrócił się 

do ministra .spraw zagranicznych St msona 
z prośbą, aby na drodze dyplomatycznej 
zażądał aresztowania Samuela Insulla, 
przebywającego we Francji. — Z Paryża 
donoszą, że na wiadomość o wydaniu na­
kazu aresztowania, Samuel Insull znikł w 
tajemniczy sposób z Paryża.

B. SEKRETARZ EDISONA UCIEKŁ 
DO WARSZAWY?

Istniało przypuszczeń e, że Samuel In­
sull przedostał się do Polski i ukrywa się 
pod przybranem nazwiskiem.

Przed kilkoma tygodniami policja 
warszawska była uprzedzona depeszą is­
krową o możliwości przyjazdu Insulla do 
Polski.

Wstąp w szeregi lOPP.

W ślad za defraudantem wyruszył z A- 
meryki do Warszawy inspektor nowojor­
skiej policji Rudolf Wagner.

Przybył on już do Warszawy, nie zgło­
sił się jednak dotąd do centrali służby 
śledczej i dochodzenia prowadzi na wła­
sną rękę.

ARESZTOWANIE AFERZYSTY 
W ATENACH.

Obecnie nadeszła wiadomość, że Insull 
zatrzymany został przez policję w Ate­
nach. Oto w lej sprawie dwie depesze 
Polskiej Agencji Telegraficznej:

Ateny. (Pat). Finansista amerykański 
Samuel Insull zatrzymany został jedynie 
dlatego, że papiery jego nie były w po­
rządku, bynajmniej zaś nie na żądanie po­
selstwa amerykańskiego. Jeśli w ciągu 48 
godzun nie nadejdzie rozporządzenie co do 
aresztowania Insulla i zatrzymania go w a-

Kobiety w życiu zawodowem 
i gospodarczem

ISe kobiet kończy szkoły wyższe i zawodowe?
Kobiety zajęły po wojnie wiele placó­

wek zarobkowych w życiu zawodowem i 
gospodarczemu Jeżeli chodzi jednak o 
młodszą ich generację, przygotowującą się 
w szkołach do wyspecjalizowania w danej 
gałęzi wiedzy, czy w zawodzie, okazuje się 
iż do celu zamierzonego dobiega znacznie 
mniejsza stosunkowo ilość kobiet niż męż-

1588 słów na niedzielę październikowa
Dawniej gdy gdzieś, komuś coś dolegało, 

wówczas ten ktoś szedł do znachora kazał so­
bie puścić krew i po krzyku. Dawniej gdy ktoś 
komuś nastąpił na nagniotek albo go obraźli 
wem słowem potraktował, a był powiedziawszy 

t z angielskiego „gentleman" a z francuskiego 
„propre au duel", to go się bez pardonu wyzy­
wało na udeptaną ziemię i na tern koniec.

Dziś czasy się zmieniły. Rolę udeptanej zie 
mi odgrywa posadzka sali rozpraw Sądu Grodz 
kiego a taki pan co mu żółć wezbrała zamiast 
iść do znahora j kazać sobie puścić krew idzie 
do pokątnego doradcy i ten mu sypie artykuł do 
pierwszej lepszej gazety która elaborat ten za­
mieszcza jako płatne ogłoszenie pomiędzy np 
jednym anonimem zaczynającym się od słów: 
.Dostarczam kartofle .." a drugiem, z którego 
można dowiedzieć się kto poleca „Prima kakao 
holenderskie.,."

Pokątni doradcy są nieraz tyle grubjańscy 
ile elokwentni to też taki „List otwarty za­
mieszczony przeważnie w niedzielę w dziale 

reszcie w oczekiwaniu na wniosek o wy­
danie go ze strony władz amerykańskich 
— Insull zostanie zwolniony, gdyż policja i 
nie ma prawa zatrzymywać nikogo ponad j 
48 godzin z powodu jakichś niedokładno­
ści w papierach osobistych. Chociaż układ 
o ekstradycji między Grecją a Ameryką 
nie został jeszcze ratyfikowany, zapewnia 
ją jednak, że jeśli poselstwo amerykańskie 
otrzyma instrukcje, umożliwiające mu dzća 
łanie, wydanie Insulla władzom amerykań­
skim nie będzie przedstawiało trudność’.

Waszyngton. (Pat). Departament stanu 
polecił poselstwu Stanów Zjednoczonych 
w Atenach zażądać od władz greckich tym 
czasowego aresztowania Samuela Insulla 
pod zarzutem dokonania nadużyć w celu 
późniejszego jego wydania, chociaż trak­
tat o ekstradycji, zawarty między Grecją 
a Stanami Zjednoczonemu nie jest dotych­
czas ratyfikowany.

czyzn. Rozmaite przyczyny wpływają na 
L tnienie tego faktu.

Według danych tych, wziętych z ostat­
niego czasu, kobiety wśród młodzieży śred­
nich zakładów naukowych stanowią 39.0 
proc. (79.900 na 205.000 uczniów), nato­
miast wśród absolwentów tych zakładów 
tylko 35.1 proc. (5.205 na 14.835) W szko-

opatrzonym notatką „za reklamy i ogłoszenia 
redakcja nie odpowiada" — może zająć nawet 
pół strony petitem.

I taka „bombonierka" gminnych wyrażeń ma 
być strawą duchową dla kilkuset czytelników!

Takie 1588 słów’ na drugą niedzielę paź­
dziernika roku pańskiego 1932 gdyby przesiać 
przez sito z bajki to okazałoby się że stosunek 
ich do prawdy i rzeczywistości jest taki sam 
jak np. czekoladki f my „Magna" do czekola­
dek E. Wedla.

Ale cóż robić jaki nie idzie przemysł trze­
ba szukać satysfakcji na polu społecznem i po- 
litycznem.

Niestety nie dla każdego pola te są urodzaj­
ne. Tak jak kiepskich cukierków i czekoladek 
nie uratuje sąsiedztwo „Cacao Van Houtena“, 
tak niefortunnego społecznika i słabego poli­
tyka nie zbawią cudzego pióra „Listy Otwarte".

Prawda zawsze wyjdzie na jaw na nowocze­
snej „udeptanej ziemi".

£ malowniczej Jugosławii

łach zawodowych kobiety wśród uczniów 
stanowią 43.0 proc., a wśród absolwentów 
tylko 35.2 pnoc. Najgorzej wszakże w tej 
mierze układają się stosunki w wyższych 
zakładach naukowych.

Jeżeli wziąć poszczególne wydziały, 
okaźe się, że najmniej wytrwałości okazują 
kobiety sludjujące prawo i nauki ekonomi­
czne, gdyż wśród studentów znajduje się 
kobiet tylko 14.6 proc., a wśród absolwen­
tów tylko 5.5 proc. Dużą różnicę stwier­
dzić można i na wydziale filozoficznym, 
gdyż wśród studiujących kobiety stanow'ą 
58.3 proc, a wśród absolwentów tylko 39.7 
proc. Dla medycyny odpowiednie cyfry 
wynoszą 17.9 i 16.6 proc., dla farmaceuty­
ki — 60.0 i 52.1 proc., dla rolnictwa i leś­
nictwa — 17.4 i 11.2 proc., dla sztuk pięk­
nych — 42.9 i 36.9 proc. Jedynie technika 
wykazuje cyfry 4.1 i 4.3, oraz dontystyka 
80.0 i 79.5 proc. Są to zatem jedyne dwa 
wydziały, gdzie odsetek absolwentek od­
powiada odsetkowi studjujących, na pozo­
stałych wydziałach stale jest niższy.

Jest wszakże i w tej mierze wyjątek, 
a mianowicie zawód nauczycielski. Tutaj 
warunki układają się wręcz przeciwnie, 
gdyż wśród studjujących w szkołach nau­
czycielskich kobiety stanowią 59.9 proc. 
(21.400 kobiet na 35.700 uczniów), wów­
czas gdy wśród absolwentów 64.6 proc. 
(3,575 kobiet na 5.536 absolwentów). Wi­
docznie zawód nauczycielski więcej odpo­
wiada usposobieniu i skłonnościom kobiet, 
aniżeli mężczyzn.

STANISŁAW ANDRZEJ STEEMAN.

Dziwny Hanekin
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Przedruk wzbroniony
— Zdziwi się pan, gdy panu po* 

wiem — rzeki Malaise — że policja 
poszukuje pana od szeregu miesięcy.

Hannibal Haymabel potrząsną! 
głową.

— I jest to tern dziwniejsze, że ja 
się wcale nie ukrywam.

Malaise przygryzł wargi. Nie znie 
sie, żeby ten człowiek śmiał się z nie# 
go.

— Byłbym panu wdzięczny za po 
kazanie dowodów osobistych.

Gospodarz uśmiechnął się.
— Mógłbym przysiąc, że są w 

tym pokoju, ale mogę powiedzieć 
gdzie.

— Chcę je zobaczyć — rzekł in# 
spektor.

— Później poszukam. Proszę zgło 
sic się za tydzień. Napewno je od* 
najdę.

Malaise poczuł, że ogarnia go drżę 
nie.

— Chce je zobaczyć natychmiast 
— nalegał już zirytowany.

Hannibal Haymabel przyciągnął 
fotel i usiadł.

— Myślę — oświadczył, że będę 

musiał panu odmówić...
W zachowaniu jego dawało się wy 

czuwać coś w rodzaju obraźliwej po 
kory.

Inspektor skoczył na nogi.
— Niech mnie pan nie doprowa# 

dza do ostateczności, bo będę musiał 
pana kazać aresztować.

— Za jakie przestępstwo? — za* 
pytał tamten, nawet nie drgnąwszy.

Ta odpowiedź podziałała na Ma* 
laise‘a jak zimny tusz. Usiadł z po# 
wrotem.

— Gra pana jest niebezpieczna — 
powiedział. — Sprytniejsi od pana u* 
kręcili sobie kark, bawiąc się w obroń 
ców pokrzywdzonych...

— Bo tern się pan zajmuje, praw# 
da?

— Obrońca pokrzywdzonych? — 
mruknął Haymabel. — Przepraszam 
pana, ale nie jestem obznajmiony z 
temi wysoce uszczypliwemi termina# 
mi.

Skrzyżował na piersiach ręce i do# 
dał powoli:

— Mógłbym pana nabujać. inspe 
ktorze Malaise. żeby użyć podobnego 

wyrażenia. Ale jest pan wyjątkowo 
sympatyczny i nie chcę nadużywać 
sytuacji. Moja skromna osoba intry# 
guje pana? .. A więc, niech się pan 
dowie, że jestem poprostu amatorem 
tajemniczość. Uwielbiam rozwią# 
zywanie wszelkich zagadek...

— Doprawdy?
^Malaise popatrzył przeciągle na 

dziwna osobistość.
— Przekonam się, czv mówi pan 

prawdę — rzekł — i czy pana repu# 
tacja, proszę mi wybaczyć, nie jest 
przesadzona. Wystawię pana na 
próbę.

Wsunął się głębiej w fotel i wy# 
ciągnął nogi:

— Proszę posłuchać uważnie hi# 
storji, którą panu opowiem. Wypa# 
dek jedyny w kronikach zbrodni... Je 
żeli uda się panu wykryć winowajcę, 
albo jeżeli uda się naprowadzić mnie 
chociażby na ślad, będzie pan, bę# 
dzie pan... poprostu wcielonym dja# 
błem!

ROZDZIAŁ XXVI.
— Czternastego października — 

zaczął inspektor — miasteczko Noir 
hat bvłQ terenem dziwnego wydarzę# 
nia. Na szynach kolejowych znale# 
ziono manekin. Słyszy pan? manę* 
kin — poraniony i poszarpany... Jak 
to sobie wytłumaczyć?

— Przypuszczam — odpowiedział

Hannibal Haymabel — że głowa te# 
go manekina była z wosku.

— Tak. A dalej?
— Przypuszczam również — ciąg 

nęła zagadkowa figura — że była mo 
dclowana według żywego człowie* 
ka?... Tylko to mogłoby nasunąć lo# 
giczne wytłumaczenie zbrodni... Bo 
przypuszczam, inspektorze, że nie o# 
powiadałby mi pan o tern, choć na 
chwilę podejrzewając niesmaczny 
żart?...

Zapanowała któtka cisza.
Nie odpowiadając na pytanie, Ma 

laise mówił dalej.
— Gdv zrobiłem to odkrycie, za# 

jąłem się kwest.ją pochodzenia manę* 
kina. Przypuszczałem istotnie, że 
tylko nienawiść mogła uzbroić rękę 
dziwnego zbrodniarza. Dowiedziałem 
się, że twarz manekina była wzoro# 
wana na pewnym młodym człowie# 
ku, — Leon Lecopte, — zmarłym 
przed rokiem. Nie myliłem się więc, 
sądząc, że mam do czynienia z na.j# 
większą zbrodnia świata... Cóż bo* 
wiem straszniejszego od nienawiści, 
która sięga poza śmierć i niszczy wy# 
obrażenie znienawidzonego... Spotka* 
lem różnego rodzaju przestępców, 
ale przyznaje, że jeszcze nigdy takie 
go. któryby powtórnie uśmierca! swą 
ofiarę...

łCi.ig dalszy nastąpi)
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Statystyka lekarzu
Belgijskie Towarzystwo Lekarskie wydało 

niedawno zestawienie ilości lekarzy, praktyku­
jących w różnych krajach Jak się okazuje, — 
Stany Zjednoczone liczą 92,000 lekarzy, Niem­
cy 94,000, Anglja 41.800, Francja 26,200 Ilisz- 
panja 23,000 Przeciętna liczba pacjentów któ­
rzy przewijają się w ciągu roku przez gabinet 
lekarza wynosi: w Austrjj 837 osób, w Hiszpa­
nii 1 tysiąc osób, w Kanadzie 1060 osób, w An 
glji 1069 osób, na Węgrz*ch 1100 osób. w 
Szwajcarji 1140 osób, w Grecji 1160 osób, w 
Niemczech 1257 osób, w Stanach Zjedn. 1326 
osób, w Danji 1346 osób w Belgji 1460 osób, we 
Francji 1569 osób, w Szwecji 2660 osób, w Ju 
gosławji 3450 osób.

Pół miliona nagrody...
Związek francuskich fi'atelistów cgło 

sił, iż gotów jest zapłacić sumę pół mil jo- 
na franków temu, kto dostarczy p erwszy 
list wysłany drogą powietrzną. Poczta lot­
nicza, funkcjonująca obecnie, jest instytu­
cją nową. Jednak już i dawniej próbowa­
no wysyłać listy drogą powietrzną przy u- 
życiu balonów, gdy nie były znane jeszcze 
aeroplany ani Zeppeliny. Pierwszy l st ta­
ki zabrał w r. 1793 w Filadelfji Francuz 
Blanchard. List ten był podpisany przez 
Jerzego Waszyngtona, a działo się to pod­
czas wojny Stanów z Anglją.

Diagnoza przez radio
Mechanik stacji radjoiskrowej na samot­

nym cyplu przy brzegach New Foundlandu wy 
słał w godzinach rannych depeszę iskrową, — 
prosząc o wskazanie mu środków na uśmierze­
nie bólu w ustach u swojej półtorarocznej có­
reczki, Depeszę przyjął lekarz, znajdujący się 
na pokładzie statku „Adriatic" kompanji White 
Star Linę. Dr, Fuller wywnioskował z opisu 
mechanika, iż dziecku wykluwają się zęby i w 
związku z tern nadał iskrową depeszę, w której 
zalecił odpowiednie środki na uśmierzenie bó­
lu. Już po kilku godzinach przyjęło radjo 
„Adriaticu“ wiadomość od mechanika, że le­
karstwo pomogło i dziecko mogło zasnąć.

Żelazo na ulicy
W mieś Je Idaho (U. S. A.) pewna firma 

zrobiła próbę ze zbieraniem okruchów że­
laza znajdujących się na powierzchni ulic 
i szos. W tym celu uruchomono auto c ęża- 
rowe, pod którem w odległości 10 cm. od 
naw erzchni ulicy umieszczono silny elek­
tromagnes. Rezultaty przeszły wszelkie o- 
czelcwania. Już pierwsza wycieczka auta, 
t»c przejechaa u 8 km,, osła w wyniki. 68 
kg. pyłu • cząsteczek że'eza. Po drug.ej 
jezczie zeb.ano 2738 kg. Jak widzimy, żc- 
azo znajd:?? się na ulicy

Obraz polski 
nabyły przez króla 

włoskiego

Obraz T. Pruszkowskiego „Domek z kart", wy­
stawiony w pawilonie polskim na wystawie 
„Biennale" w Wenecji zakupiony został przez 

króla włoskiego Wiktora Emanuela.

Drożyzna pieniądza
Dalszych ulg domaga się życic gospodarcze

Obok akcji obniżenia cen artykułów prze­
mysłowych i dostosowania ich do cen pło­
dów rolniczych coraz bardziej aktualne staje 
się zagadnienie obniżenia stopy dyskontowej. 
Wysokość stopy dyskontowej decyduje o ce­
nie kredytu, bez którego nic może się dziś 
obejść żadne gospodarstwo prywatne czy pu» 
bliczne.

Wiadomem jest, że kredyt w Polsce jest 
bardzo drogi i dlatego nadmiernie obciąża 
zubożałe pod względem kryzysu warsztaty 
wytwórcze i handlowe. Najniższa w naszych 
stosunkach stopa Banku Polskiego wynosi 
7,5%. Jest ona zaledwie o */2 punktu niższa 
od najwyżej w Europie stopy Banku Bułgarji.

OD 7%2 DO 15%.
Siedmio i pół-procentowa stopa dyskonto­

wa Banku Polskiego nie jest oczywiście u nas 
miarą drożyzny kredytu. Bank Polski w bar­
dzo szczupłych rozmiarach udziela bezpośre» 
dnio kredytów życiu gospodarczemu. Ogro­
mna w;ększość kredytów dochodzi do przed­
siębiorstw za pośrednictwem banków i licz­
nych kas pożyczkowomszczędnościowych. w 
których pobierane procenty od pożyczek są 
znacznie większe. Tak więc stopa dyskonto­
wa banków akcyjnych wynosi około 11%, w

Sprawa przeciw znanemu 
germanofilowi

Obok Korfantego świadczyć będzie i Wliiz
Przed Sądem Grodzkim w Warszawie 

odbywa się rozprawa karna przeciw Wła­
dysławowi Sbudnick.emu o. zniesławienie 
wojewody śląskiego dr. Grażyńskiego. O- 
brońca oskarżonego adw. Rudziński wniósł 
o odroczenie rozprawy oraz o dopuszczenie 
świadków Korfantego i Wolnego (Ch, DJ, 
Ulitza (Deutsche Wahlgemeinschaft), 
Strońskiego (Str. Nar.), Roguszczaka (N, 
P. RJ, Regera (PPS.), Mackiewicza i człon­
ków Volksbundu Greitzego i Neugebauera, 
dla uzasadnienia twierdzenia, jakoby rządy 
woj. Grażyńskiego na Śląsku były dla spra 
wy polskiej .szkodliwe. Obrońca Rudziński 
w dłuższem przemówieniu uzasadniał swój 
wniosek. Z przemówienia tego było wido- 
cznem, źe oskarżony nie jest w stanie po­
dać faktów, na których opiera swe zarzu­
ty, operuje tylko opinjami powołanych 
świadków, należących do opozycji przeciw 
rządowej. Pełnomocnicy oskarżyciela 
pryw. (adw. Paschalski i adw. Mazurkie­
wicz) wyrazili zgodę na przeprowadzenie

Rządowa akcja pomocy bezrobotnym
Jedną z najpilniejszych spraw, któ­

rą troskliwie rząd rozważa, jest obecnie 
uruchomienie funduszu pomocy bezrobot­
nym. Premjer Prystor po powrocie z ur­
lopu zajął się tą sprawą bezpośrednio i 
wkrótce zapadnie decyzja, kto zostanie po­
wołany na stanowisko kierownika Fundu­
szu.

Fundusz pomocy bezrobotnym rozpo­
rządza stałemi źródłami, co bardzo wyda­
tnie rozszerzy tegoroczną akcję pomocy 
bezrobotnym, która będzie prowadzona 
wszechstronniej i systematyczniej niż w r. 
ubiegłym.

Parlamentarzyści angielscy 
w Szczecinie

Propaganda Wi miidta siara się Ich „przekonać“
Od jakiegoś czasu objeżdża Niemcy grm 

pa parlamentarzystów angielskich, członków 
Izby Gmin, celem zapoznania się z kwest ją 
bezrobocia na terenie niemieckim. Ostatnio 
przebywali uczestnicy wycieczki angielskiej w 
Szczecinie, gdzie byli gośćmi starosty krajo» 
wego. Po zapoznaniu się z próbami, zrobio* 
nemi w dziedzinie zwalczania bezrobocia na 
terenie Pomeranji, goście zwiedzili port oraz 
przyjmowani byli przez dyrekcję portu. Po» 
witalne przemówienie wygłosił dyrektor por; 
tu b. ministra dr. Krone, usiłując wykazać, 
że przyczyn zmniejszania się obrotów towa» 
rowych w Szczecinie szukać należy nietylko 
w światowym kryzysie gospodarczym, ale 
również w utworzeniu nowych granic między 
Polską a Niemcami.

Minister Krone m. in. omawiał konkuren,- 
Cję portu gdyńskiego, zwracając szczególną 
uwagę na rzekomy dumping gospodarczy, u? 
prawiany przez Polskę. Zdaniem prelegenta 

innych zaś instytucjach kredytowych docho­
dzi do maksymalnie dozwolonego odsetka 
15%. Jeśli do normalnego oprocentowania 
doliczymy jeszcze wszelkie prowizje, koszty 
dodatkowe, stemplowe itp., oraz weźmiemy 
pod uwagę, że poważna ilość kredytów udzie­
lana jest w formie pozabankowej, gdzie po» 
biera się procenty lichwiarskie, znacznie nie­
raz przekraczające ustawowo dozwolone 15% 
— będziemy mieli mniej więce j właściwy obraz 
drożyzny kredytu w Polsce.

Jasnem jest, że tak wielkie oprocentowa­
nie stanowi duży ciężar dla żyof.a gospodarcze­
go, jeśli weźmie się pod uwagę, źc dochody 
jednostek gospodaiiijących ogromnie zmniej* 
•żyły się pod wpływem spadku cen (w rol­
nictwie i przemyśle nieskartelizowanym) i 
skurczenia się zbytu, długi zaś i ich oprocen­
towanie pozostały naogół na poziomic nic- 
zmienionym. W tych warunkach wygospoda» 
rowanie potrzebnych kwot na spłatę kapitału 
i wysokich odsetek, zarówno od starych, jak 
i nowych kredytów, jest rzeczą n;ewątpliwie 
bardzo trudną.
AKCJA OBNIŻKI KOSZTÓW KREDYTU.

Dla uprzytomnienia sobie rozmiarów cię­
żaru oprocentowania, wystarczy nadmienić, 

przez oskarżonego dowodów na wszelkie 
okoliczności, domagali się tylko sprecyzo­
wania faktów, które mają zeznać powoła­
ni świadkowie. Dobór świadków przez o- 
skarżonego wywołał uwagę adw. Mazur­
kiewicza, źe w tym zespole brak jeszcze 
b. min. Rzeszy — Curtiusa.

Sąd dopuścił świadków, powołanych 
przez oskarżonego, prócz pp. Mackiewicza 
i Strońskiego, jako nie mogących wnieść 
do sprawy okoliczności faktycznych i roz­
prawę odroczył.

Charakterystyczną stroną tego procesu 
jest z jednej strony fakt, że z zarzutami 
wystąpił p. Studnicki, znany germanofil, z 
drugiej zaś strony, źe w sukurs idzie mu 
p. Korfanty, postać aż nazbyt znana ze 
sprawy przed Sądem Marszałkowskim, o- 
raz p. Ulitz, przywódca Volksbundu, orga­
nizacje, subwencjonowanej przez czynniki 
niemieckie i działającej po linji inspiracyj 
rewizjonistycznych.

Zasadą, która przyświecać będzie tej 
akcji jest dostarczenie pomocy wszystkim 
bez wyjątku bezrobotnym, którzy utracili 
prawo do zasiłków.

Liczbowych zestawień ludności, do­
tkniętej na danym terenie bezrobociem 
dostarczać będą urzędy wojewódzkie.

Akcja funduszu pomocy wyrażać się 
będzie w dostarczaniu kartofli, węgla, 
chleba lub mąki, tłuszczów itp. podstawo­
wych artykułów.

Rząd dążyć będzie do tego, aby głód 
nie znalazł dostępu do żadnej z rodzin bez­
robotnych.

szczególnie niebezpieczny jest polski dumping 
węglowy, ponieważ utrudnia uzdrowienie eu» 
ropejskiego gospodarstwa. Przed wojną eks» 
portowano przez Szczecin i Gdańsk rocznie 
zaledwie 0,12 miljona ton, podczas gdy po 
odstąpieniu Polsce wartościowych kopalń na 
G Śląsku, eksport przez porty Gdańsk i Gdy 
nia osiągnął cyfrę 10 miljonów ton.

Przytoczenie tej statystyki miało najwi» 
deczniej na celu wykazanie, że przejęcie przez 
Polskę Śląska Górnego odbiło się niekorzyst­
nie na interesach angielskiego przemysłu wę; 
glowego. W zakończeniu dr. Krone zapewnił, 
że jego wywody bynajmniej nie są przesą» 
dzone, lecz, że stanowią pożałowania godną 
prawdę, która stała się źródłem wielkiej nę» 
dzy i bezrobocia.

Wątpimy, czy te syrenie piosenki min 
Krone trafią do przekonania parlamentarzy; 
storn angielskim 

żc same oprocentowanie zadłużenia rolnicze­
go wynosi rocznie kwotę około 350 miljn. zł. 
Niemncj dotkliwie drożyzna pieniądza da.je 
się również we znaki przedsiębiorstwom prze» 
myślowym i handlowym. -

*W tym stanie rzeczy, nie ulega wątpliwo­
ści, że zniżenie kosztów' kredytu stało się 
nieodzowną koniecznością. Akcja w tym kie­
runku została już rCŁpoczęta, obecirc należy 
ją tylko uzupełnić dalszemi pracami. Warto 
przypomnieć, że obniżono już oprocentowanie 
szeregu kredytów rolniczych, udzielanych 
przez banki państwowe, zniżono z 24% na 
15% — granicę dopuszczalnej’ stopy procen­
towej, na mocy rozporządzenia z 23 sierpnia 
r. b., nowelizującego ustawę o lichwie pien ę* 
źnej, zezwolono urzędom rozjemczym do spraw 
kredytowych małej własności na obniżenie 
stopy procentowej do 9% od sta rocznic, oraz, 
przeprowadzono zniżkę oprocentowania wkła­
dów w katach osassędności, która pociągnęła 
za sobą obniżenie kosztów pewnych kategoryj 
kredytów7.

W JAKIM KIERUNKU WINNY PÓJŚĆ 
DALSZE PRACE?

Może być tu brane pod uwagę obniżenie 
stopy dyskontowej Banku Polskiego, która to 
sprawa — jak doniosła już prasa — jest 
przedmiotem rozważań władz Banku. Pota­
nienie pieniądza w Polsce nie leży jedniak 
wyłącznie w aagidnieniu obniżenia stopy B?m- 
ku Polskiego. Drożyzna pieniądza kredytowe» 
go ma bardzo poważne źródło w nadmiernej 
rozpiętości pomiędzy stopą. Banku Polskiego 
a stopami dyskontowemi, obowiązujące mi na 
rynku prywatnym. Rozpiętość pomiędzy 7,5% 
stopą Banku Polskiego, a 11% stopą w Ban­
kach akcyjnych i 15% na rynku niezorgani- 
zowanym jest stanowczo zbyt wielka. Dlatego 
też, niezależnie od sprawy obniżenia stopy 
Banku Polskiego, należałoby rozpatrzyć zaga­
dnienie potanienia pieniądza powstałego z ka» 
pitalizacji wewnętrznej. Wchodzi tu w grę 
nietylko wysokość stopy procentowej od wkła­
dów, stanowiących podstawę kredytu, lecz 
również problem obniżenia graficy odsetek, 
dozwolonych ustawowo, co leży w kompeten­
cji ministra Skarbu.

Oczywiście, z uwagi na niedostateczną 
ilość kapitałów w Polsce, zbyt daleko w akcji 
obliiżajiia stopy dyskontowej pójść nie będzie 
można. Wysiłek w tym kierunku musi być 
jednak podjęty, nietylko z tego względu, że 
pieniądz w dz.isiejszej sytuacji nie może zaj­
mować stanowiska uprzywilejowanego i odrzu» 
cać zyski nieusprawiedliwione obecnemi wa­
runkami gospodarczemi, ale dlatego przedc- 
wszystkiem, że wymaga tego konieczność dal­
szych ulg dla życia gospodarczego. Nie nale» 
ży zapominać, żc obniżenie wysokich odsetek 
od kredytów może stać się poważnym czyn­
nikiem pobudzającym i ułatwiającym tak po­
żądany dziś proces obniżki cen.

Przed salonem auto­
mobilowym w Paryżu

Pierwsze samochody zaczynają przybywać do 
wielkiego pałacu wystawowego w Paryżu, w któ 
rym corocznie odbywa się wystawa automobteo- 
wa będąca największą i najsłynniejszą imprezą 

teto rodzaiu

i
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Złośliwe ploteczki o „milionowe! 
pożyczce" 

w oświetleniu Z1IPII.
W związku z zamieszczonemi w ostatnich 

dniach przez szereg dzienników wzmiankami 
i artykułami o rzekomo dokonanej przez ZU 
PU w Warszawie tranzakcji z p. Jarosławem 
Potockim, czy z jego pełnomocnikami, pole* 
gającej na udzieleniu p. Potockiemu , .miljo, 
nowej pożyczki'', względnie na wymianie 
, ,malowartościowych listów zastawnych Wi* 
lcńskiego Banku Ziemskiego, na listy zastaw« 
ne Banku Gospodarstwa Krajowego, wreszcie 
wobec twierdzenia, że z tytułu powyższej 
tranzakcji ubezpieczeni w Z. U. P U. pra, 
cownicy umysłowi ponieść mieli , ,miljonowe‘ 
straty, dyrekcja ZUPU w Warszawie wyjaś# 
nia:

1) nieprawdą jest, jakoby ZUPU udzielił 
p. Jarosławowi Potockiemu łub jego pełno« 
mocnikom pożyczki gotówkowej; natomiast 
prawdą jest, że zakład ten od początku swego 
istnienia żadnej pożyczki osobie ani przed« 
siębiorstwu prywatnemu nie udzielał:

2) nieprawdą jest, jakoby zakład wymienił 
p. Jarosławowi Potockiemu , ,małowartościo,- 
we“ listy zastawne Wileńskiego Banku Ziem« 
skiego, na listy zastawne Banku Gospodar« 
stwa Krajowego; natomiast prawdą jest, że 
zakład zgodził się zasadniczo na zamianę 8°/o 
listów zastawnych Wileńskiego Banku Ziem« 
skiego, posiadających bezpieczeństwo prawne 
pupilarne narówni z 7*/o listami zastawnemi 
Banku Gosp. Krajowego, przyczem wykona« 
nic tej uchwały zaklacb uzależnił od zatwder« 
dzenia jej przez państwową władzę nadzorczą;

3) nieprawdą jest, że kurs 8 proc, listów 
zastawnych Wileńskiego Banku Ziemskiego 
opiewających na dolary w zlocie, wynosi 48 
za 100; natomiast prawdą jest, że kurs powyż« 
szych listów, według posiadanych przez za« 
kład urzędowych ceduł giełdy wileńskiej z 
daty, 9, 16, 23 i 30 czerwca 1932 r., a także 
z daty 7 lipca 1932 r. wynosi 88 za 100 nomin ;

4) nieprawdą jest, że kurs 7 proc listów 
zastawnych Banku Gospodarstwa Krajowego 
wynosi 94 za 100; natomiast prawdą jest, że 
kurs powyższych listów zastawnych wynosi 
83,25 za 100 nom., o czem z łatwością moż, 
na się przekonać z ceduły giełdy warszaw« 
skiej, jak również z tychże ceduł giełdy war« 
szawskiej można stwierdzić, że kurs ten od 
lat kilku nie uległ zmianie;

5) nieprawdą jest, że zakład miał dokonać 
zamiany 100 nominału 8 proc. listów zastaw« 
nych Wileńskiego Banku Ziemskiego za 100 
nomin. 7 proc, listów zastawnych Banku Go» 
spodarstwa Krajowego; natomiast prawdą 
jest, że za $ 260.000, co po przeliczeniu na 
złote przy relacji 1 dolar równa się 8,90 zł 
stanowi zł 2.314.000, nomin. 8 proc, listów za» 
stawnych Wileńskiego Banku Ziemskiego, — 
zakład miał wydać 7 proc, listów zastawnych 
Banku Gospodarstwa Krajowego łącznej no» 
minalnej wartości złotych 2.214.000;

6) nieprawdą jest, że zakład w razie doj« 
ścia do skutku zamiany poniósłby ,,miljono«

Nowa moda
Wyrocznia snobów i elegantów całego 

świata, książę Walji wywołał zdumienie swo» 
im nowym strojem. Na wycieczkach np. uka« 
zuje się książę w baskijskim berecie na glo« 
wie, w ubraniu o szerokim, luźnym kroju z 
białej flaneli. W razie chłodniejszej pogody, 
książę ukazuje się w granatowym, obcisłym 
żakiecie na dwa rzędy guzików. Spodnie 

nosi teraz bardzo szerokie i opadające na buty, 
co też zaraz zostało przyjęte przez świat mo« 
dy męskiej. Sztywny kołnierzyk nosi się tyl» 
ko na przyjęciach oficjalnych. Takie oto są 
wskazania mody męskiej, pochodzącej z Lon 
dynu.

Wesoły fcycifc
PRZYJACIEL KSIĄŻEK

— Profesor uniwersytetu w Cambridge skła 
da wizytą swemu sąsiadowi, nowobogackiemu. 
Gospodarz oprowadza gościa po mieszkaniu i 
pokazuje mu z dumą swą bibljoteką.

Oto moi najlepsi przyjaciele — rzecze 
wskazując na półki zapełnione książkami.

Profesor sięga po jedną z książek, otwiera 
ją i mówi z uśmiechem:

— Cieszy mnie bardzo, że pan nie rozcina 
swoich przyjaciół.

W RESTAURACJI
W restauracji Kelner pyta:
— Co pan sobie życzy? A la carte czy me 

nu?
— Proszą po pól porcji z każdego i osobno 

mieszaną sałatką.

we“ lub jakiekolwiek straty materjalne; na« 
tomiast prawdą jest, że tranzakcja powyższa 
żadnemi stratarąi zakładowi nie grozi, lecz 
może być uznana, pod względem finansowym 
dla zakładu za korzystną, gdyż zamienia się 
papiery niżej oprocentowane, papiery z 36 let5 
nim terminem umorzenia (7 proc, listy zastaw« 
ne B. G. K.)( na papiery z 28 letnim termi« 
nem umorzenia (8 proc, listy zastawne Wi« 
leńskiego Banku Ziemskiego, umarzalne naj« 
później w 1960 roku);

7) nieprawdą jest, że dzięki powyższej 
tranzakcji , ,utracjusz‘ ‘ p. Jarosław Potocki 
łub jego pełnomocnicy uzyskaliby gotówkę 
do dowolnej dyspozycji; natomiast prawdą 
jest, że w razie dojścia do skutku omawianej 
tranzakcji: 1) uzyskaliby swoje należności
pracownicy umysłowi i fizyczni zarządu dóbr

Ich metody
OsKicrsitwcm <b«ą zwaEczuć «kwujlodnuch sobie ludzi
Przed kilku dniami organ Stronnictwa 

Narodowego w Tczewie „Goniec Pomorski“ 
zamieścił p. t. ,,Pan komendant „Strzelca“ 
tczewskiego" następującą notatkę:

„W ub. tygodniu, tak donoszą naoczni 
świadkowie, widocznie z okazji Tygodnia 
Strzeleckiego, urządził sobie libację w „Es- 
planadzie", a potem w restauracji w porta­
lu komendant „Strzelca“ tczewskiego „o- 
bywatel" Zawadzki z Tczewa, urzędnik 
kolejowy. Po tej libacji „obywatel“ Zawadź 
ki w swym galowym mundurze, z wszyst- 
kiemi orderami na piersiach i z długą sza­
blą u boku, a maciejówką na głowie, po­
czął rozbijać urządzenie w „Esplanadzie", 
a potem udał się do portalu, gdzie począł 
tłuc szklanki, widocznie dlatego, że orkie­
stra nie chciała grać „Brygady“. Nie 
zadowoliwszy się tłuczeniem szklanek, po­
czął rąbać szablą bufet. Na szczęście 
dzięki natychmiastowej pomocy stołowych 
zdołano wojowniczego komendanta uspoko­
ić i wyprowadzić na świeże powietrze.

Było to dobrą reklamą z okazji Tygo­
dnia Strzeleckiego“.

Piękny zabytek

Ilustracja nasza przedstwia jeden z najpie.k niejszych zabytków barokowych w Polsce — 
kościół św. Piotra i Pawła m Anłokolu w Wil nie.

Kwalifihacie zawodowe do nauczania 
w szkołach zawodowych

Obowiązujące dotychczas rozporządzenie 
Prezydenta Rzplitcj z 7 marca 1928 r, o kwa« 
lifikacjach zawodowych do nauczania w szko» 
lach zawodowych ustalało—te kwalifikacje w 
stosunku do szkół zawodowych takich typów, 
jakie nic odpowiadają obecnej organizacji 
szkół zawodowych, wprowadzonej nową usta« 
wą o ustroju szkolnictwa Celem usunięcia 
tej rozbieżności ministerstwo oświaty oprą« 
cowało nowe przepisy o kwalifikacjach do na« 
uczania w szkołach i na kursach zawodowych, 
które uchwalone zostały na ostatniem posie« 
dzeniu Rady Ministrów i ukażą się w drodze 
dekretu P. Prezydenta Rzeczypospolitej.

Projekt tego rozporządzenia dzieli przed« 
mioty nauczania w szkołach zawodowych na: 
1) przedmioty zawodowe, 2) przedmioty po« 
mocnicze, ściśle związane z zawodem, bądź 
niezwiązane z nim bezpośrednio, oraz 3) prak 
tyczną naukę zawodu. Kwalifikacje do nau« 
czania ustalone zostały w zależności od przed 
miotu, który ma wykładać nauczyciel, oraz — 
zgodnie z nową organizacją szkolnictwa za« 
wodowego — w stosunku do stopnia szkoły, 

| w której odb się nauczani* Rozporządzę»

Rzepichowsko.-Chotynickich Jarosława Po« 
tockiego, którzy nie otrzymująo swoich po« 
borów od przeszło 2 łat, znajdują się w skraj« 
nej nędzy, popychającej ich do różnych ak« 
tów rozpaczy (należności powyższe wynoszą 
około zł 600.000); 2) uzyskałby należność
swoją zakład z tytułu składek za ubezpieczę« 
nie pracowników umysłowych wynoszącą 
około 50.000 oraz 3) zostałaby spłacona po« 
życzka p. Jarosława Potockiego, zaciągnięta 
pod zastaw podlegających zamianie 8°/o listów 
zastawnych Wileńskiego Banku Ziemskiego 
w Państwowym Banku Rolnym w sumie 
$ 130.000.

Jak z powyższego widać, suma ze sprze« 
dąży 7% listów zastawnych B G. K., pozo» 
stała po pokryciu powyższych należności, bę­
dzie bardzo nikła.

Ile w tern jest prawdy, nie potrzeba 
nikogo przekonywać, a faktem jest tylko 
jeszcze jednym i dowodem jakiemi meto­
dami posługuje się w walce ze Zw, Strze­
leckim prasa Stronnictwa Narodowego na 
Pomorzu.

Poniżej zamieszczamy oświadczenie wła 
ściciela „Esplanady" p. Nikodema Żabiń­
skiego, które daje należytą odprawę o- 
szczercom,

„Niniejszym oświadczam w imię pra­
wdy, iż p. Stefan Zawadzki znany mnie od 
kilkunastu lat nigdy i nigdzie u mnie ża­
dnych awantur n:e urządzał, znamy go ja­
ko poważnego człowieka, a tern bardziej 
nieprawdą jest jakoby p. Zawadzki w mun­
durze strzeleckim, rozbijał szablą u mnie 
bufet i tłukł szlanki i został z lokalu wy­
proszony, W imię prawdy i bezstronności 
to oświadczam.

Tczew, 6. 10. 1932 r.
Nikodem Żabiński (Hala Miejska)".

Komentarze zbyteczne. P. Stefan Za­
wadzki oddał sprawę na drogę sądową.

nie ustala warunki, którym odpowiadać muszą 
osoby wykładające poszczególne przedmioty 
w szkołach stopnia licealnego i gimnazjalne# 
go. W szkołach stopnia niższego i w szkołach 
dokształcających dopuszcza ono do naucza« 
nia również inne osoby, nie posiadające dy» 
plomu odpowiedniej szkoły wyższej. Kwali» 
fikacje zawodowe nauczycielskie do praktycz 
nego nauczania zawodu ustalone zostaną póź# 
niej przez p. ministra WR i OP

Rozporządzenie omawiane posiadać będzie 
duże znaczenie dla nauczycieli szkół zawo» 
dowych, bowiem nauczyciele ci, wobec roz» 
bieżności między postanowieniami obowiązu« 
jącego rozporządzenia o kwalifikacjach a no» 
wym ustrojem szkolnictwa, nie mogli być do# 
tychczas ustalani w służbie nauczycielskiej. — 
Nauczyciele, którzy na mocy postanowień 
obowiązującego rozporządzenia z 7 marca 
1928 r. o kwalifikacjach zawodowych do nau« 
czania w szkołach zawodowych uzyskali już 
kwalifikacje zawodowe nauczycielskie, bądź 
instruktorskie, zachowają swoje kwalit kacje 
w stosunku do szkól i przedmiotów, które 
oznaczy minister WR i OP.

Ślub syna nrezudenfa. 
Republiki francuskie!

W Rambouillet, letniej rezydencji Prezydenta 
Francji odbył sią ślub p. Jana Lebrun z p. Ber 
nardetle Marin. Na ilustracji naszej widzimy 
państwa młodych oraz prezydenta Lebruna o- 
puszczających urząd stanu cywilnego. Ceremon 
ja religijna odbyła sią w miejscowym kościele.

Nowi starostowie na Pomorzu
Na stanowiskach starostów zaszły ostatnio 

następujące zmiany: Władysław Henszel, sta 
rosta morski w Wejherowie, zwolniony zc swe­
go stanowiska i mianowany starostą niżań» 
skini. Inź. Jan Stachowski, starosta w Tcze­
wie, zwolniony ze swego stanowiska i mia­
nowany starostą w Brzeziu. Stefan Bendorff, 
starosta w Brześciu n. B., zwolniony ze swe­
go stanowiska i mianowany starostą w Wej* 
cherowie. Władysław Skłodowski, kierownik 
starostwa lubawskiego w Nowem Mieście, 
zwolniony ze swego stasowiska i mianowany 
starostą w Kołomyi. Dr. Wojciech Tomczyń- 
ski, referent starostwa w Łowiczu, zwolniony 
ze swego stanowiska i mianowany kierowni­
kiem starostwa w Nowem Mieście. Dr. Józef 
Nowak, starosta w Kołomyi, zwolniony ze 

swego stanowiska i mianowany starostą w 
Bydgoszczy.

Aresztowanie asesora sad«’ 
wego w Łodzi

Wielkie poruszenie wywołało w Łodzi 
nagłe aresztowanie asesora sądu grodzkie­
go Włodzimierza Kuźmickiego. Kuźmicki 
pełnił ostatnio funkcje zastępcy sędziego 
grodzkiego. Nakaz aresztowania oraz de­
kret zwalniający Kuźmickiego ze stanowi­
ska asesora wręczył Kuźmickiemu specjal­
nie przybyły z Warszawy prok. Rudnicki. 
Aresztowanego przewieziono natychmiast 
do Warszawy, gdzie prowadzone jest dal­
sze śledztwo. Aresztowanie Kuźmickiego 
nastąpiło — jak słychać — w związku z 
jego działalnością antypaństwową.

ProCtsfy wyborcze w Sądzie 
Naśwuższym

Począwszy od dnia 17 bm. Sąd Najwyższy 
rozpatrywać będzie w dalszym ciągu protesty 
przeciwko wyborom do sejmu i senatu. W okre 
sic jesiennym, po ferjach, odbywać się będą po­
siedzenia niejawne Sądu Najwyższego, na któ­
rych rozpatrywana będzie strona formalna zgło­
szonych protestów. Po rozpatrzeniu ich strony 
formalnej, protesty znajdą się na wokandzie 
posiedzeń jawnych izby wyborczej Sądu Naj­
wyższego.

rcclssylfi bez maski
W związku z ostatnią encykliką „Acerba 

animj ahitude" donoszą z Meksyku, że prezy­
dent Rodriguez oświadczył, iż zamknięte zo­
staną wszystkie kościoły, których kapłani do­
stosowywać się będą do wywodów encykliki, 
przyczem zapowiada, że świątynie zamienione 
zostaną na szkoły i pracownie jeżeli Watykan 
upierać się będzie przy swem wyzywająccm 
(?!) stanowisku zamanifestowanem w tej en­
cyklice. Prezydent twierdzi, żc dokument wa 
tykański jest otwartem podburzaniem ducho­
wieństwa meksykańskiego do nieposłuszeństwa 
wobec praw obowiązujących i prowokacją za­
mieszek.

Tego rodzaju oświadczenia nie są niespo­
dzianką dla Watykanu. ,,Osservatore Romano" 
pisze, że podobna zapowiedź, która nikogo nie 
dziwi, potwierdza niezwykle szybko i wymo­
wnie racje, dla których w encyklice papieskiej 
wystąpiono z protestem przeciw g-wałtom i 
prześladowaniu wolności religiinei ludu katol: 
ckiego.
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60 gr. ładowanie akumulatorów
w firmie

Auto Radio Skład
Toruń, Mostowa 36-
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Dziś i codziennie!

Światowej sławy arcyfilm! 
Pg. powieści G. Leblanca.

Arsenjusz Lupin
Dżentelmen włamywacz.

W roi. głównych: dwaj genjalni bracia 
John Barrymore i Lionel Barrymore.
UWAGA 1 Ceny znacznie zniżone.

KRONIKA Rzeźnia świeci puslkami 
a miasto ponosi dotkliwe straty

TORUŃ
Kalendarzyk rzym.-kat>
Środa Maksymiljana 
Czwartek Edwarda

— Stan wody w Wiśle z dnia 11 10.: Za» 
wichost +0.76, Warszawa +0.65, Płock 
+0.33, Toruń +0.12, Fordon +0.14, Chełm« 
no +0.03, Grudziądz +0 08, Korzeniewo 
+0.35, Piekło —0.43, Tczew —0.60, Einlage 
+ 2.32, Schiewenhorst +2,50. Ciepłota wody 
w Wiśle +8.

— Nocny dyżur aptek. Do środy dnia 12 
bm. włącznie dyżruje apteka Centralna ulica 
Chełmińska. Na Bydgoskiem Przedm. dyżu, 
ruje Apteka św. Anny, ul. Mickiewicza 98. — 
Dyżur codziennie od godz. 22.30. Na Mokrem 
Apteka pod Łabędziem, ul. Kościuszki 15.

Repertuar Teatru Miejskiego:

Środa, 12 b. m. o godz. 20 — , ,Tak się zdo« 
bywa kobiety* *.

Czwartek, 13 b. m o godz. 20 — , ,Tak się 
zdobywa kobiety* *.

Piątek, 14 b. m. o godz. 20 — , ,Tak się 
zdobywa kobiety* *.

Repertuar kin:

Światowid — Arsenjusz Lupin — , ,Dżen» 
telman»wlamywacz’ *.

Palace — podwójny program — , .Zbruka» 
na Lilja“ i , ,Noce miłosne“.

Lux — ,,Axela‘*.
Mars — , .Śpiewak nieznany* *.
Corso — , .Piraci Bałtyku“ i , .Dziewczyn« 

ka z U. S. A.“.
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Dziś i codziennie!

Śpiewak nieznany
Emocjonujący film dźwiękowy reżyserji 

słynnego TURZAŃSKIEGO.
W rolach głównych: Lucjan Mara- 
tore, Simone Cerdan i Jim Gerald.

Nadto doskonały nadprogram.
Początek seansów o godzinie 17.15 19-tej 12-ej 
w niedzielę od 15.15. Ceny miejsc od 0.80—1 70 I
Akademia ku czci 

Chopina
Staraniem Konserwatorjum Muzycznego w 

Toruniu odbędzie się w poniedziałek dnia 17 
bm. w Teatrze Miejskim uroczysta akademja 
ku czci Chopina.

Program akademji obejmuje utwory Chopi­
na w wykonaniu uczniów wyższego kursu 
Konserwatorjum Muzycznego.

Ciekawa wiisiawa
Ruchoma Wystawa Przemysłu Ludowego, 

mieszcząc.a się przy ul. Łaziennej 24, urządzo­
na staraniem Związku Pracy Obywatelskiej Ko 
biet w Toruniu, została przedłużona do sobo 
ty dnia 15 bm.

Wystawa obejmuje piękne eksponaty, jak 
kilimy poznańskie, tkaninę i hafty kaszubskie 
i pomorskie, płótna i tkaniny wileńskie, ce« 
raraikę kaszubską i kujawską etc. etc. Ze 
względu na ciekawo i piękne eksponaty wysta 
wa jest ze wszechmiar godną zwiedzenia.

Dodać należy, że warunki nabycia są bar 
dzo dogodne.

Pod kolami samochodu
W dniu wczorajszym najechana została 

przez samochód na drodze między Toruniem 
a Nieszawką niejaka Weronika Piątkowska, 
zam. w Nieszawcc Małej. Skutkiem najecha« 
nia P. odniosła poważne obrażenia.

Zawezwana karetka pogotowia odwiozła 
ją do lecznicy miejskiej

Nic wolno dopuścić do upadku teatru
Odezwa komitet» Popierania Teatru w Toruniu «Sn Obywateli miasta 

Torunia i okolicznego ztemiaAstwa
Po niespodziewanem w przededniu otwar« 

cia nowego sezonu ustąpieniu p. Karola Ben- 
dy ze stanowiska dyrektora Teatru Miejskie­
go w Toruniu wytworzyła się taka sytuacja, że 
Toruń, stolica Województwa Pomorsk;ego, 
mógł pozostać bez teatru.

I to w roku, w którym cało Pomorze, ca­
ła Rzeczpospolita święcić będzie sicdemsctlc« 
cic założenia miasta Torunia; gdy zjeżdżać 
s’ę tu będą delegacje i pielgrzymki z całej

Zatarg między Magistratem a rzeźni- 
kami trwa w dalszym ciągu. Konferencja 
przedstawicieli Magistratu z przedstawicie 
lami Cechu Rzeźnickiego nie dała jak wia­
domo żadnych rezultatów, a na ponowne 
propozycje, wysunięte przez Cech Rzeźni- 
cki Magistrat wogóle nie odpowiedział.

Tak tedy zatarg trwa dalej, a rzeźnia od 
17 sierpnia świeci pustkami. Nie zmusił 
Magistrat rzeźników do kapitulacji w spra­
wie cen za ubój nawet drogą stosowania 
różnych szykan, co jak wiadomo znalazło 
wyraz na rozprawie sądowej, zakończo­
nej wyrokiem na niekorzyść Magistratu.

Mimo wyraźnej i kategorycznej uchwa­
ły Rady Miejskiej, która zajmowała się 
sprawą zatargu Magistratu z rzeźnikami, a 
polecającej Magistratowi zlikwidowanie za 
targu, Magistrat nie zmienił w niczem swe 
go dziwnego stanowiska i nie uczynił do-

Z nieislHCgo Komitetu WF i PW
Sckeśa WF przy pracy

Wspólne zebranie sekcji \VF i PW. i pro­
pagandy Miejskiego Komitetu w Toruniu odbyło 
się w ub. poniedziałek w Komendzie PW m 
Torunia przy bardzo licznym udziale członków 
pod przewodnictwem prof. Witkowskiego.

Z wynikami konferencji delegatów sekcji r 
p. prezydentem Boltem zaznajomił zebranych 
p. kpt. Kwiatkowski. Prezydent miasta zajął w 
stosunku do poczynań Sekcji przychylne stano­
wisko. Oddanie Sekcji budynków i terenów spor 
towych, oraz ogródka Jordanowskiego uzależ­
nił p. prezydent od stanowiska jakie zajmie w 
tej sprawie Magistrat Ze swej strony przyrzekł 
jak najdalej idące poparcie.

Również wiceprezydent miasta p. Bała zajął 
stanowisko życzliwe w tej sprawie. Gdyby jed 
nak Magistrat zajął w stosunku do poczynań i 
projektów sekcji nieprzychylne stanowisko wów 
czas dalsze staranie Komitetu WF i PW w To­
runiu byłoby bezcelowe, gdyż utrudnianie prac

Tragiczny wypadek na dworcu 
Przedmieście

Dworzec Toruń - Przedmieście był w dniu 
wczorajszym w godzinach przedpołudniowych 
widownią tragicznego wypadku, którego ofiarą 
padł Bronisław Bartoszyński, zamieszkały przy 
ul. Leona Czarlińskiego 24, zatrudniony jako 
uczeń ogrodniczy w firmie Hentschel.

Podczas przesuwania wagonów w pobliżu 

w najbliższą sobotę, t. j. dnia 15 b. m. o godz 
20 nowy sezon teatralny uroczystą premjerą: 
,,Gwałtu co się dzieje“ Fredry. Pod kie« 
rownictwem reżysera Cornobisa odbywają się 
próby z udziałem najwybitniejszych sil ze« 
społu artystycznego. Pracownie teatralne 
przygotowują stylową oprawę sceniczną we« 
dług projektów artysty«dckoratora J. Karnie« 
ja. Legitymacje zniżkowe 33°/o. Inaugura» 
cję poprzedzi nabożeństwo na intencję tea« 
tru, które odbędzie się tegoż dnia o godz 
9 rano w kościele N. P. Marji.

— Nowe legitymacje zniżkowe do teatru. 
Kierownictwo Teatru Polskiego w Toruniu 
zawiadamia, że nowe legitymacje zniżkowe, 
upoważniające właścicieli do 33°/o zniżki cen 
biletów, są już do nabycia w kasie dziennej 
i w kancelarji teatru po cenie 0,50 zł od 
osoby.

— Praktyczna inowacja w teatrze. Za przy« 
kładem innych teatrów polskich, kierownic« 
two Teatru Polskiego w Toruniu wprowadza 
z dniem dzisiejszym niezwykle pożądaną dla 
pań nowość: na wszystkie miejsca w teatrze

f m
— Z żałobnej karty. W ub poniedziałek 

zmarl w Podgórzu dyr. , .Browaru Pomor« 
skiego * ‘Adam Jaxa Chronowski w wieku 
lat 51. Ś. p. Zmarły brał żywy udział w pra« 
cy społecznej, piastował godność członka Ma« 
gistratu m. Podgórza, był prezesem Bractwa 
Kurkowego, i członkiem wielu innych organi« 
zacyj. Pogrzeb odbędzie się w piątek 14 bm. 
R. i. p !

— Kursy praktyczne języka francuskiego 
w Toruniu, zorganizowane przez Rząd fran» 
cuski. Niezależnie od rozpoczęcia lekcji w 
tv dniu 3 bm. przyjmować będą do 15 paździor 
nika br. codziennie od godz. 18 do 20 na 1 
piętrze Szkoły powszechnej przy ul. Jęczmień« 
nej, dalsze zapisy na wszystkie kursy, a mia« 
nowicie na kurs — A elementarny, kurs B — 
dokształcający, kurs C — konwersacyjny.

Oplata za każdy kurs wynosi zł 7,50 kwar» 
talnie.

Równocześnie przyjmuję dalsze zapisy tak« 
źc na kursy angielskie. Opłata wynosi zł 9 
kwartalnie za kurs. A. Pyszkowski, kierownik 
kursów. (7088 I panie wchodzić mogą na widowiska teatralne

— Inauguracja sezonu teatralnego 1932/33 i w małych kapelusikach. Ze względu na wy« 
w Toruniu. Teatr Polski w Toruniu pod kie» ; godę, płeć piękna przyjmie tę nowość nie«
rownictwem Józefa Cornobij.» zainauguruje • wątpliwie z prawdziwa radością

Polski i z poza gran:c Rzeczypospolitej! W 
takim właśnie roku Toruń byłby jak gdyby 
niemy, bo scena teatralna, ta naturalna try­
buna miasta, z której zazwyczaj, rozlega się 
jędrny i mocny głos myśli i piękna, będąca 
świadectwem kultury duchowej społeczeństwa 
— stałaby zamknięta ..

W tej przykrej i, śmiało rzec można, tra» 
giczncj dla op:nji stołecznego miasta Woje­
wództwa chwili dotychczasowy zespół arty« 

tychczas nic w kierunku przyśpieszenia li­
kwidacji zatargu, który naraził już m/asto 
na bardzo poważne, ł>o sięgające kilkudzie­
sięciu tysięcy złotych, straty. Magistrat 

trwa w swoim uporze, n e reaguje na pisma 
i propozycje ugodowe Cechu, a rzeźnicy 
dokonywują uboju w rzeźniach pobliskich 
miast, które należycie oceniły korzyść:, 
płynące z tak wzmożonego uboju i wpro­
wadziły szereg udogodnień dla rzeźników 
z Torunia.

Rzeźnicy zebrani na wczorajszem nad- 
zwyczajnem zebraniu Cechu postanowi w 
dalszym ciągu dokonywać uboju poza To­
runiem. W dyskusji poszczególni mówcy 
wyrażali zdziwienie dlaczego Magistrat n:e 
■odpowiada na pisma i propozycje wysła­
ne ze strony Cechu.

Stanowisko Magistratu poddano ogól­
nej krytyce.

przez Magistrat, który powinien na każdym kro 
ku popierać zamierzenia Miejskiego Komitetu 
hamowałoby rozwój wychowania Fizycznego 
na terenie naszego miasta.

Program prac w sezonie zimowym przedsta­
wił zebranym por. Gronowski komendant Okr. 
Ośr. WF i kierownik Miejskiego Ośrodka.

Dłuższa dyskusja wywiązała się w sprawie 
użytkowania przez ośrodek hali miejskiej. — 
Ośrodek będzie miał do dyspozycji salę: miej 
ską, gimnazjum męskiego i szkoły podchorą­
żych Artylerji.

Ćwiczenia i próby o POS ściągnęły dużą 
ilość osób. Pierwsza próba, jaka odbyła się w 
ub. niedzielę zgromadziła 60 mężczyzn i 30 ko­
biet. Należy jeszcze zaznaczyć że POS otrzy­
mało 180 żołnierzy armji granatowej.

Zebrania Sekcji będą się odbywały w ponie­
działki po 1 i 15 każdego miesiąca.

Magazynów Celnych Bartoszyński, który 
cliciał pomóc robotnikom kolejowym przy 
przesuwaniu wagonu, dostał się wskutek nieo­
strożności między dwa wagony odnosząc bar« 
dzo poważne obrażenia.

Zawezwana karetka pogotowia odwiozła 
nieszczęśliwego do szpitala Djakonisek. 

stów Teatru Toruńskiego z p. Józefem Corno- 
bisem na czele zdecydował się wziąć na swi­
je barki wielki i odpowiedzialny trud dalsze­
go prowadzenia teatru.

Czy im się to uda, czy dobrze nam znani’ 
ze sceny sympatyczni artyści teatralni nie be» 
dą zmuszeni do opuszczenia tej placówki kultu 
ralnej, której istnienie chcą uratować ofiarną 
swoją pracą? Jest to w zupełności zalażne od 
dobrej woli społeazoństwa.

I to całego społeczeństwa, najszerszych je­
go warstw, a nietylko tej garści ludzi którzy 
zapełniają pierwsze rzędy krzeseł na prcmje- 
rach: ci, pomimo najszczerszych chęci, egzy­
stencji teatru nie uratują.

Z nadzwyczaj skromnie i oszczędnie uło­
żonego budżetu teatralnego wynika, . że, u- 
względniając wszelkie gotówkowe i rzeczowe 
subwencje, dostarczane teatrowi przez Rząd 
Samorząd Wojewódzki i Miejski, byt teatru 
będzie całkowicie zapewniony dopiero wów« 
czas, gdy przeciętny wpływ kasowy z każde­
go przedstawienia wynosić będzie złotych 300.

Społeczeństwo Pomorskie, społeczeństwo m. 
Toruń a, pomimo obecnego kryzysu stać na 
taki wydatek!

Prezydjum Komitetu Popierania Teatru w 
Toruniu na ostatnich swoich posiedzeniach u- 
chwaliło ti-wać nadal na powierzonej mu przez 
społeczeństwo placówce i jaknajgorliwiej po­
pierać Zrzeszenie Artystów w ;ch tak pozy* 
tocznej dla miasta pracy. Komitet będzie czy­
nił wszystko co jest w jego mocy, ażeby uzy­
skać dabzą pomoc materjalną dla teatru od 
władz, państwowych i samorządowych, od or­
ganizacji i zrzeszeń zawodowych i społecz­
nych.

Do całego zaś spcfłeozeństwa Komitet zwra­
ca się ponownie z gorącem wezwaniem:

Nie clajmy upaść nr/ziemu taitro«wi! Przez 
ucaęsKGz;a.nie do taatru clajmy dowód, że teatr 
jest dla nas nie prsedn jotom zbytku, le<33 isto­
tną potrzebą naszego ducha i naszej kultury!

PREZYDJUM KOMITETU

Przewodniczący: Dr. Andrzej Krysiński.
Członkowie: Halina Boltowa, Irena Łącka, 

Jadwiga Muennichowa, Anna Prcibiszowa, He­
lena Steinbornowa, Hanna Seydl’tzowa, Zbi» 
gniew Danielewski, Wacław Madejski, Pułk. 

Karol Matzenauer, Bolesław Szanda.

Na białijm (iworoboku
Kino Światowid: „Arsenjusz Łupin, 

Dżentelmen włamywacz.

Dość już długo nie oglądaliśmy filmów 
kryminalnych na ekranie. Kreacja genjalnych 
braci Barrymorów wskrzeszająca w lekkiej i 
niezbyt groźnej formie „tajemniczych Dżem- 
sów“ daje więcej wesołe niż emocjonujące 
„przeżycia“.

Leone! Barrymore z nieporównaną taje­
mniczością odtwarza świetnego detektywa, 
John Barrymore stwarza typ czarującego dżen 
telmena który uwikłany w sidła miłości a 
zdemaskowany przez znakomitego kryminali» 
stę porzuca swój brzydki zawód i rozpoczyna 
uczciwe życie od kupowania klejnotów za 
„prawdziwo“ pieniądze.

W nadprogramie wyczyny rysunkowo ta­
neczne Friga dzielnic konkurującego o palmę 
pierwszeństwa z „Micky - Maus“. (zm)

Kino Mars: „Na rozkaz kobiety“.

Wkrótce na ekranie kina „Mars“ ujrzymy 
głośną kreację Poli Negri, jeden z najciekaw 
szych filmów tegorocznej produkcji — „Na roz­
kaz kobiety". Obraz ten święcił prawdziwe trium 
fy w Warszawie i w Poznaniu, gdzie go wyświet 
lano przez długie tygodnie. Powrót naszej sław­
nej rodaczki na ekran, po paroletniej nieobec­
ności, był bodaj największym tegorocznym ewe­
nementem w świacie filmowym. Po zdjęciu z af: 
sza „Na rozkaz kobiety" kino Mars wyświetlać 
będzie najnowszy film z Marleną Ditrich w roli 
głównej, którego tytuł jeszcze nie został usta­
lony. Dziś w kinie Mars poraź ostatni „Nie­
znany śpiewak".

„PALACE** Dziś prcmjera! | 
Podwójny program ;

I.
„ZbruKana lilja“

z Corinne Grifith
II.

„Noce miłosne“
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Mowa uznania dla Zw. strzeleckiego
dowódcy 15 dyw. piechoty p. den. Thommcc

Związek Strzelecki w Bydgoszczy 
dzięki usilnej pracy nad przysposo# 
bieniem woiskowem, oraz wychowa* 
niem fizyczncrn i obywatelskiem za* 
jął już dawno poczesne mieiscc w sze 
regach PW. i słusznie uchodzi dziś za 
rdzeń tvch organizacyj.

„Tydzień Propagandy Strzelca“ 
bvł najlcnszvm dowodem, iż Zw. S. 
cieszy się coraz większą popularnością 
wśród najszerszych mas obywatel# 
skich i zdobvł sobie całkowite zaufa# 
nie patrjotvcznego społeczeństwa.

Wszystkie imnrezv strzeleckie spot 
kały się z żvwem zainteresowaniem i 
dał\T owoce nadspodziewane. Nie nu 
bowiem dnia, abv nie zgłaszali sie do 
„Strzelca“ nowi członkowie, uznający 
konieczność bezinteresownej pracy 
dla Państwa — ofiarności dla Polski.

Najbardziej zagorzali nrzeciwn cy 
którzy od niedawna ieszcze obrzucali 
„Strzelca“ stekiem kalumnii, wvmvś# 
lali niestworzone historie, bv w o# 
czach społeczeństwa zohydzić tę or* 
ganizację — złożyli dziś broń, uzna* 
jąc w głębi swych serc i dusz, że 
Związek Strzelecki rzeczywiście re# 

prezentuje dziś w Polsce jedyny po;

Zebranie organizacyjne 
Okrcgu Pomorskiego 
15f»i Morskiej i Kolonialne!
W czwartek dnia 13 bm. o godzinie 18 w 

lokalu. L. 0. P. P. w Toruniu przy ul. Kró« 
lowej Jadwigi 12-14 odbędzie się zebranie or­
ganizacyjne Zarządu Okręgu Pomorskiego Li­
gi Morskiej i Kolonjalnej, pod przewodni« 
ctwem prezesa Zarządu Okręgu Pomorskiego 
L. M. i K. p. d-cy O. K. VIII gen. bryg. Pa­
sławskiego. Na zebranie to przybędą z War­
szawy delegaci Zarządu Głównego L. M. i K. 
celem wspólnego z Okręgiem Pomorskim usta« 
lenia programu prac Okręgu na rok bieżący.

Porządek dzienny zebrania obejmuje: 1. 
odczytanie protokółu zebrania organizacyjnego 
Okręgu Pomorskiego Ligi Morskiej i Kolo­
njalnej, odbytego dn. 19. 6. 1932 r.; 2) ukon­
stytuowanie się Zarządu; 3) program prac Za­
rządu Okręgu na rok 1932/33 4) wolne wnio« 
ski.

najlepsze i najtańsze
Stemple-piecźącie-szyldy moś. 

Zawadzki - Bydgoszcz 
Pomorska 4 Tel. 70

Po katastrofie lotniczej 
pod Bydgoszczą

W związku ze straszną katastrofą lot­
niczą, jaka wydarzyła się w tych dniach 
pod Bydgoszczą i ofiarą, której padli stu­
dent Pol. Gdańskiej śp. Drygas i śp. Urba- 
niakówna, dowiądujemy się, że awjonetka, 
na której odbywali lot z Poznania do Gdań 
ska była w swoim czasie zakupiona przez 
Komitet Morski L. O. P. P. w Gdyni i ofia­
rowana gdańskiemu Aeroklubowi Akade­
mickiemu. Był to pierwszy samolot, ufun­
dowany przez Kom. Morski L. O. P. P. z 
funduszów, zebranych na polskiem wy­
brzeżu morskiem.

Wielki pożar w Turznie
W majątku p. Gajewskiej w Turznie powstał 

pożar, który zniszczył stodołę wraz z tegorocz- 
nem żniwem, wyrządzając szkodę na sumę 50 
tysięcy zł. Spalona stodoła i zboże było ubez­
pieczone na sumę 57,000 zł.

Dotychczasowe dochodzenia wykazały, że 
ogień powstał od iskier z komina lokomobili 
podczas młócenia zboża.

Solec Kujawski
Murkowt Bractwo SlrzeEcekie

Kurkowe Bractwo Strzeleckie w Solcu Ku­
jawskim urządza w niedzielę, dnia 16 bm. po­
święcenie sztandaru. Program uroczystości prze 
widuje: o godz. 10,15 mszę św. j poświęcenie 
sztandaru, godz 12 ta wbijanie gwoździ pamiąt 
kowych i oddanie sztandaru chorążemu, godz 
13 ta wspólny obiad strzelecki i o godz. 20 za­
bawę taneczną na własnej sali. Ponadto odbę­
dzie się w godzinach od 7 — 10 i 14 — 17ej 
strzelanie o pren je, ordery i dyplomy dla człon 
ków Bractw Strzeleckich.

ważny cel przygotowania obrony na# 

rodowej. Ataki ucichły — a „Strze; 
lec“ pracuje w spokoju nad przygoto« 

waniem wzorowego obywatelasżołnie# 

rza.

O wielkich postępach w tym kie* 
runku, jakie zrobił ostatnio bvdgo* 
ski Związek Strzelecki świadczy naj# 
dobitniej oficjalne uznanie dowódcy 
15 dyw. piech. gen. Thommee. który 
jako najwyższy w garnizonie dowód# 
ca wojskowy wystosował do Zarządu 
Powiatu Grodzkiego Zw. Strz. nastę# 
pujące pismo:

„Oddziały Związku Strzeleckiego 

wystąpiły dnia 2 bm. we wzorowym 

porządku.

Adres kondolcncuiny Pomorza 
dla P. Prezydenta

wręczijll na Zamku p. woicwoda Klri klls I p. starosta tacki
W ub. sobotę wręczył p. Wojewo# 

da Pomorski Kirtiklis wraz z p. Sta# 

rostą Krajowym Łąckim na Zamku 
w Warszawie adres kondolencyjny 

władz i organizacyj społecznych Po# 

morza dla Pana Prezydenta R. P. Mo# 

ścickiego z powodu śmierci Jego Mai# 
żonki.

Na pierwszej stronicy adresu za# 
mieszczony jest poniższy tekst:

Dostojny Panie Prezydencie! Ze# 
brani na uroczystej akademji ku ucz# 
czeniu ś. p. dostojnej Twej Małżonki 
przedstawiciele całego Pomorza, skła

J. Ł. Ks. Biskup Okoniewski 
o „Strzelcu“

„Echo Kaszubskie“ w nr. 117 zamieszcza 
następujący artykuł.

Podczas pobytu Jego Ekscelencji Ks. Bi­
skupa Okoniewskiego z okazji bierzmowan a 
w Żukowie udała się delegacja z ramienia To« 
warzystwa Powstańców i Wojaków D. O. K. 
VIII. w osobach pp. Alfosa du Wittke, Kon­
rada do Wittke z Żukowa, Króla Józefa z 
z Glincza i Skrzypkowskiego Pawła z Leź na 
do Najprzewielebniejszego Arcypasterza na au- 
djencję. Po oddaniu Ks. B:skupowi należyte« 
go hołdu p. A. de Wittke wysunął następujące 
petycje:

„Ekscelencjo, jako delegat Towarzystwa b. 
Powstańców i Wojaków D. O. K. VIII., zwra­
cam się do Najprzewielebniejszego Księdza 
Biskupa z gorącą prośbą o wyjaśnienie nam, 
czy nasza organizacja jest organizacją kato­
licką“.

Ks. Biskup roześmiał się serdecznie 5 dał 
taką odpowiedź:

„Bezwarunkowo i bez wątpienia, Wasza or» 
ganizacja jest katolicką“.

Pan de Wittke mówi dalej:
„Ekscelencjo! Zapytuję się obecnego ks. 

Dziekana, co znaczyć miały jego słowa, wygło­
szone w dniu 3 maja br., iż „Strzelec“ ; wszy­
stkie organizacje wychodzące z ramienia rzą# 
du są niekatolickie?“

Aresztowanie groźnego oszusia
Nawe! czarna broda nie uchroniła źo od 

wiezienia
Od dłuższego czasu Wydział Policji śled# 

czej z Grudziądza poszukiwał niejakiego Wła­
dysława Grzechowiaka za fałszowanie książe­
czek P. K. O. i oszustwa.

Niestety Grzechowiak był nieuchwytny, 
gdyż posiadał kilkanaście nazwisk i fałszy­
wych dowodów osobistych.

W ostatnich dniach wywiadowca Wydziału 
Śledczego z Grudziądza, jadąc z Wejherowa 
spotkał w Gdyni na dworcu osobowym osob# 
nika podobnego z opisu do Grzechowiaka, z 
cpistm nie zgadzała się jedynie czarna broda.

Bystre oko wywiadowcy zauważyło jednak, 
że podejrzany posiada tylko czarną brodę, a 
włosy brwi i rzęsy blond. Wywiadowca wyle­
gitymował podejrzanego, który przedłożył do­
wód osobisty na nazwisko Edwarda Kowalskie# 
go. Mimo na pozór wylegitymowania, wy* 
wiadowca przeprowadził osobistą rewizję przy 
rzekomym Kowalskim i znalazł przy nim je­
szcze jeden d<wVl osobisty na nazwisko Ja­

Ubranie bardzo schludne i staranne 

Postawa — dobra.

Chwyty bronią — bardzo dobre. 

Marsz i defilada — bardzo dobre. 

Zachowanie się w kościele i na uli# 

cach — wzorowe.

Szczególnie imponująco i nader so; 

lidnie wyróżnił się Oddział Żeński 

Strzelca.

Dziękuję strzelczyniom i strzelcom.

Dowódca 1 s Dvw. piechot’' Wlkp.
(—) Wiktor Thommee _

Generał Brygady.
Niewątpliwie pochlebne te uwagi 

p. generała, beda dla Strzelców bodż# 
cem do dalszej i nieustannej pracy 
nad realizacja ukochanych ideałów.

dają Ci, Panic Prezydencie z głębi 
serca płynące wyrazy współczucia 
z powodu tak ogromnej i bolesnej 
straty, jaką poniosłeś, a i z Tobą ca# 
ła Polska. Najwyższem pragnieniem 
wszystkich nas tu zebranych jest, 
abyś wierzył dostojny Panie Prezy# 
dencie, że Pomorze pomne Twych 
serdecznych słów, wypowiedzianych 
do nas na Święcie Morza, pragnie, 
aby Bóg dał Ci moc, a oddane nasze 
serca skrzepiły Twe siły do prze# 
trwania ciężkiego smutku.

Na to odpowiedział Ks. Biskup:
„Księże Dziekanie, tak nic można, sens te­

go się n:e zgadza. Nic można łączyć Kościoła 
z polityką. Wseystkic Związki Strz31ockie i 
wszystkie organizacja, wychodzące z ramienia 
rządu, jak najwiękaae zasługi mają wobec Ko­
ścioła Katolickiego. Czytałem bow:cm różne 
książki i pisma Związku Strzeleckiego i prze# 
konałem się, że organizacje strzeleckie wielkie 
przysługi oddały Kościołowi katoliakiemu.“

Na to ks. Dziekan Lafont.
„W Warszawie drużyna strzelecka składa 

się z Żydów, w Szymbarku z luteranów.“
Jego Ekscelencja w odpowiedzi mówi te 

słowa:
„Nie może cierpieć cała organizacja Związ­

ku Strzeleckiego za to, że jedna w Polsce dru­
żyna jest żydowska a jedna niemiecka! Przy­
rzekam Wam Panowie, że Wasz ks. Radca 
już n gdy coś podobnego Wam mówić nie bę* 
dzie’’

N'a potwierdzenie słów Arcykapłana ks. 
Radca przyrzekł:

„Już nigdy w życiu nie będę mówił nic po­
dobnego“.

Dz. ękując Najprzcwiclcbniejszemu Ks. Bi­
skupowi za słowa pociechy, delegacja ucało­
wawszy pierścień, oddaliła s;ę.

na Piwko. Teraz nic ulegało już żadnej wąt» 
pliwości, że rzekomy Kowalski jest poszukiwa­
nym Grzechowiakiem, którego też przewiezio­
no pod eskortą do Grudziądza.

Ponieważ przy Grzechowiaku znaleziono 
pieczątkę na nazwisko Edwarda Kowalskiego 
jako pośrednika handlowego w Wejherowie 
przeprowadzono w mieszkaniu jego w Wejhe­
rowie rewizję, która dała nadspodziewane re» 
zultaty. Znaleziono futra, ubrania i inne rze­
czy wartości około G.000 zł pochodzące z wła­
mania u inżyniera Sałaty w Gdyni.

Również w Wejherowie przytrzymano 
wspólników Grzechowiaka Stanisława Gawroń 
skiego i Konstantego Balick ego z Gdyni. Trój­
ca ta znana już jest z występów w Grodnie, 
gdzie w swoim czasie skradła 75.000 złotych.

Dzięki energji wywiadowców policji śled-- 
czej z Grudziądza, groźna szajka oszustów : 
włamywaczy znalazła się pod kluczem.

fmakosze.

n
pirvo
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IGTudziądzfciego 
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Wąbrzeźno
—Z żałobnej karty. W ub. sobotę odbyła się 

eksportacja zwłok śp. Bolesława Ryngwelskie- 
go, leśniczego z Czystochlcbia. Około godz. 
10 wyruszył kondukt żałobny z kostnicy szpi­
tala powiatowego po odprawieniu modłów przez 
ks. prób. Zakrysia i ks, wik. Wielewskiego, do 
kościoła parafialnego na nabożeństwo żałobne. 
W eksportacji i pogrzebie wzięła udział orkie­
stra Zarządu powiatowego Zw. Strzeleckiego, 
pluton członków ZS. z karabinami, członkowie 
Straży Pożarnej z zarządem, Kółko Rolnicze 
ze sztandarem, Koło Leśników oraz liczne rze­
sze krewnych i znajomych oraz przyjaciół 
zmarłego.

W pogrzebie wziął również udział pp.: sta­
rosta Kalkstein, nacz. sądu grodzkiego Smólski, 
nadl, inż. Tomaszak z Konstancjewa oraz Za­
rząd Pow. Związku Strzeleckiego z prezesem 
p. Waligórą na czele.

— 'Włamanie na stacji kolejowej w Toka- 
rach. W nocy na 7 bm. około godz. 24-tej wła­
mało się 2-ch nieznanych osobników do przy­
stanku kolejowego w Tokarach. Złoczyńcy, po 
wyważeniu przemocą drzwi do poczekalni oraz 
wybiciu szyby w okienku biletowym weszli do 
kancelarji szukając pieniędzy, których nie zna­
leźli, Sprawcy po dokonaniu włamania zbiegli.

Skórcz
— Zebranie Pocztowego LOPP. Dnia 9 bm. 

odbyło się na sali p. Kraji roczne Walne ze­
branie Pocztowego Koła LOPP w Skórczu, przy 
udziale wszystkich członków. Zebranie zagaił 
prezes nacz. Bukowski witając przybyłych i od­
czytując porządek obrad. Na wstępie uczczo­
no przez powstanie z miejsc tragicznie zmarłych 
lotników śp. por, Żwirkę i inż. Wigurę.

Ustępującemu zarządowi udzielono absolu­
torium a do nowego wybrano jako prezesa 
p. nacz. Bukowskiego, sekretarza Jaracza, skar 
bnika p. Ukleja, W wolnych głosach omówiono 
potrzebę zainteresowania się obroną przeciwga­
zową. Po wyczerpującej dyskusji prezes zam­
knął zebranie.

. Uczestnik.

Tilden

W niedzielę miała stolica okazją podziwiać naj 
znakomitszego wirtuoza rakiety, wielokrotnego 
mistrza świata w tenisie Wiliama Tildena. Ze­
szłoroczny mistrz Polski Ignacy Tloczyński u- 
legł mu zdecydowanie w 4 setach, przyczem za­
wodowy mistrz amerykański pokazał grą jakiej 
Warszawa dotychczas jeszcze nie oglądała, — 
Ilustracja nasza przedstawia Tildena podczas 

gryn
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Znany przemysłowiec Bydtaszczy 
— paserem

Warszawskie notowania 
walutowe.

t dnia 11 X 1932 r.

Przykra sprawa wypaczenia etycz 
nego znanego w szerokich kolach spo 
leczeństwa bydgoskiego „przemysłów? 
ca“ Jana Bclińskiego i Henryka Przy? 
godzińskiego współwłaścicieli palarni 
kawy „Molka“ — zakładu mającego 
maskować poczynania obu tych pa* 
nów pozostające w rażącej sprzecz* 
ności z uczciwym przemysłem i han* 
dlcm, znalazła swój epilog w wyroku 
osądzającym oskarżonych.

W swoim czasie poświęciliśmy 
sporo miejsca smutnej tej aferze. — 
Przypomnimy więc pokrótce, że 
znany „salonowiec“ miły kompan, i 
szarmancki gentleman Jan Celiński, 
który z nadzwyczajną łatwością u* 
miał wkręcać się w wyższe sfery spo? 
lęczne i towarzyskie, został przed kil 
ku miesiącami zdemaskowany, dzięki 
czujności naszych władz policyjnych 
jako zwyczajny paser. Zrozumiano 
wtedy, i przejrzano źródła olbrzy* 
mich dochodów kalkulatora, który do 
słownie szastał pieniędzmi na prawo 
i lewo, kaptując ludzi hojnym i sze-' 
rokim gestem.

Na ławie oskarżonych wespół z 
„przemysłowcami“ Belińskim i Przy* 
godzińskim zasiedli Wasyl Szewczen* 
ko — pracownik „Melki“, Dymitr Za 
rzycki — drukarz, Bolesław Lauk ku 
piec i Franciszek Grabczyński szofer, 
wszyscy pod zarzutem współudziału 
w nieczystych interesach właścicieli 
palarni kawy. Nico'<w naj główniej* 
szy z oskarżonych szef tych przed* 
siębrań i imprez zlocL ;ejskiej spoili. 
Flor ian Waldyn wolal w poczuciu wi 
ny wymierzyć sam sobie sprawiedli? 
wość połknąwszy gwoździe, uraz in* 
ne metalowe przedmioty, które przy* 
prawiły go o śmierć.

Wszyscy oskarżeni, a w szczegół* 
ności Beliński i Przygodziński wypró 
bowanym już zwycza em usiłowali 
wybielić siebie nie przyznając się ^o 
winy, oraz zwalają: wszelkie zawar* 
te w akcie oskarżeni przeciw nim za 
rzuty na karb przypadku wzgl. nie» 
szczęśliwego zbiegu okoliczności. — 
Przedmioty znalezione w palarni ka? 
wy według zeznań oskarżonych znaj* 
dowaly się tylko „w przechowaniu" 
przez grzeczność. Kupujący łup zło» 
dziejski nie mieli pojęcia o jego po* 
chodzeniu. Beliński nabył maszyny do 
liczenia, pisania i powielania skra* 
uzione z biura firmy „Rika“ w naj* 
lepszej wierze, jako nadzwyczajną 
okazję. Wykręty te nie zdołały prze* 
konać Trybunału o wiarogodności ze* 
znań oskarżonych, tembardziej, iż 
przewód sądowy wykazał całkowitą 
ich winę. Podkreślić jeszcze należy, 
niecałkiem etyczną aczkolwiek wy* 
godna taktykę wszystkich oskarżo* 
nych, w zwalaniu całej winy na nie* 
żyjaccgo już dziś Waldyna.

W konkluzji rozprawy prokurator

J y

wniósł dla Grabczyńskiego o karę 1 
roku więzienia, dla Belińskiego po 8 
miesięcy za każdy czyn kolidujący z 
prawem (a miał ich na sumieniu 4) 
dla Przygodzińskiego 4 miesiące. — 
Szewczenki o jeden miesiąc z zawie* 
szeniem na 3 lata, dla Zarzyckiego i 
Lauka po dwa miesiące aresztu.

Po 2 godzinnei naradzie sąd oglo* 
sił wvrok mocą którego Grabczyński 
Franciszek skazany został na ogólną

karę wiezienia , óltora roku. Beliński 
na 10 miesięcy . zaliczeniem aresztu 
śledczego. PrzyFi lziński na 3 miesią* 
ce. Szewczenko ą 1 1 miesiąc z zawie* 
szeniem na 3 lata. Pozostałych oskar 
żonych Lauka i ' ' irzyckiego sąd u* 
wolni! od winv i k *ry.. Obrona wnio? 
sła apelację. Wniosku obrony o zwoi* 
nienie z aresztu Bel wskiego sąd poraź 
wtóry nie uwzględnił.

Programy radiowe
Środa, 12 października 1932 r.

Warszawa: 11,50 Kom. meteor. Gł. Wojsk 
St. Met. dla komunik, lotniczej. 11,58 Sygnał 
czasu z Warsz. Obs. Astr., hejnał z Krakowa.
13.55 Kronika harcerska. 14.25 Komunikat go­
spodarczy. 1600 Pogawędka dla starszych 
dzieci p. t. , 0 Kazimierzu Pułaskim, bojowni­
ku wolności", wygł. próg. Al. Janowski. 16.13 
,,Zagadki i szarady", podyktuje H. Ładosz. 
16.25 Płyty. Muzyka lekka w wyk. oktetu 
Squire‘a. 16.40—17.00 Odczyt p. t. „Pierwsi 
polegli w Legionach", wygł. dr. Wacław Li­
piński. 17.00—17.40 Płyty. 17.40 „Nauka do­
kształcająca, a 
nych", wygł. p. 
ści. 19.15 Kom. 
w Polsce. 19.20
korespond. bież.
19.30 Feljeton literacki p. t. „Na warszawskim 
Parnasie", wygł. p. Stępowski. 20.00—20.55 
Koncert ork. wiejskiej Adama Stromberga i 
Władysława Kaczyńskiego. 21.05—22.00 U- 
twory kompozytorów szwedzkich w wyk. Hen­
ryka Marteau Akomp. L. Urstein. 22.00 „Na 
widnokręgu.
22.55 Urzęd. kom. P. I. M. i kom. policyjny. 
23.00—23.30 D. c. muzyki tanecznej.

prawa zawodowe młodocia- 
J. Midzińska. 18.55 Rozmaito- 
Tow. Zach, do Hodowli Koni 
„Skrzynka pocztowa rolnicza", 

omówi inź. W. Tarkowski.

22.15—22.55 Muzyka taneczna.

Czwartek, dnia 13 października.
Warszawa 11,50 Komunikat met. Gł. Wojsk. 

Stacji Met. dla komunikacji lotniczej. 11,58 
Sygnał czasu z Warsz. Obs. Astr, hejnał z Kra 
kowa, 12,20 Płyty 12,30 Urzędowy komunikat 

12 35 II koncert szkolny z Filhm. Warsz 
zorganizowany przez Wydz. Ośw. i Kult. Magi 
stratu miasta sto.ł Warszawy wespół z Polskiem 
Radjo. 14,25 Komunikat gospodarczy. 16,00 
„Najwłaściwsze zabawki dziecięce" wygłosi p. 
K. Kozłowska. 16,15 Francuski kurs średni. — 
16,30 Płyty, Muzyka jazzowa w wyk. ork. R. 
Whitemana, 16,40 Odczyt ze Lwowa. 17,00 Kon 
cert z płyt gramol. 17,40 Odczyt aktualny 1800 
Muzyka lekka. 18,55 Rozmaitości. 19,15 Kom. 
Zach, do Hodowli Koni w Polsce. 19,20 . Kom 
roln. Min. Roln. i Reform Rolnych" 19,30 Fel­
ieton literacki pt. „Literatura straganów" wygł. 
p. mil Zegadłowicz 20,00 Muzyka lekka w wyk. 
ork. P. R. pod dyr. St. Nawrota. 20,50 Wiado­
mości sportowe. 21,00 Arje i pieśni w wyk. Na- 
diny Komisars (sopr.) Akon*p. L Urstein. 21,30 
Słuchowisko pt. „Jutro" podług Conrada w ra 
djofon. p Michała Meliny. 22,15 Muzyka tanecz 
na. 22,55 Urzędowy kom. PIM i komunikat poli­
cyjny. 23,00 Muzyka taneczna.

iiifWflSimoSHMI

Giełdy
Gdańska giełda bydlęca

z dn
(za 50 kg. ż. wagi w guld. gdańsk.):

WOŁY:
pełnomięsiste wytuczone, najw. 

wartości rzeźnej młodsze . . 
starsze 
pozostałe 
młodsze 
starsze 
mięsiste 
licho odżywione
U H A J E:
Młodsze, pelnomięsiste najwyż­

szej wartości rzeźnej .... 
pozostałe pclnonręs. wzgl. wytucz. 
mięsiste ......................................
licho odżywione ........................
R O W Y: 
młodsze pełnomięsiste najwyż.

szej wartości rzeźnej . . . 
inne pelnomięs lub wytuczone 
mięsiste ............................  . »
licho odżywione

A L O W I C E:
pelnomięsiste. wytuczone. najwyż. 

wartości rzeźnej .... 
pełnomięsiste 
mięsiste

A R L O K I:
średnio odżywiona młodzie*

1 E L Ę T A:
najprzedniejsze tuczone cielęta

B

K

J

ż

C

O

Ś

ś. p

pełnomięsiste . .
>•••••»

» » »

24—26
20—22
15—18
8—10

• •

12-15

t 
najprzedniejsze cielęta wytuczone

i dobre ssaki ........................
średnio tuczone cielęta j ssaki . 
licho odżywione cielęta . . . .

W C E:
wytuczone jagnięta i młodsze sko­

py 1 opasy polne, 2 opasy chi. 
średnio wytuczone jagnięta star­

sze skopy i dobrze odżyw owce 
mięsiste

ponad 150 kg i w. 
od 120—150 kg ż.w 
od 100—120 kg ż.w. 
od 80—100 kg. ż.w

WINI E:
tłuste świnie 
pełnomięsiste 
pełnomięsiste 
pelnomięsiste
mięsiste od 50 — 80 kg ż w 
mięsiste poniżej 60 kg. ż. w. , 
maciory ............................  , .

*

■

48-50
35-40
10—15

25—

20—22

44—45
42—41
40—41
36-38

Iran za keje Kupno
WALUTY.

Jolary St Zjeda

Belgja . . . .

DEWIZY.’ •

Białogród . , • • • » . 123.85-123.54
hlnnsk . » . • B • • . 173,65-173,22

Bukareszt . « . • • < . —
Holandja . , . < 1 • 353,95—358,05
Kopenhaga . . . , —
Pondyo . • » » B B i B 30.78 - 30,63
Nowy York . • B • B • . 8,912-8,892
Nowy York telegr. B B B • . 8.917—8.897
Paryż . . . , , B • • B . 35,02- 34,93
<?raga . . . . . » 26,40—26,34
Sztokholm » • • * —

. 172,35—171,92
Wiochy .... • —
Berlin (w obrotach nieofic.) < . 211,95

_________ A

Notowania ziemiopłodów 
w Poznaniu

Dostawa bieżąca, parytet Poznań, handel 
hurtowy

100 kg. 1 dn 11za
żyto 
Pszenica 

1 ęczmień
•1 

iwiea 
\ląka

n

X 1932 r-
i ■ •

. < * I f 23,00-24,00
17,00-19.50

zwycz prz. .
• • • • • 

żytnia 65% • 
pszenna 65% .

B

t

B

B

»
1

14,25-14,50

36,50-38,50

Sprawozdanie z handlu zboża i nasion
B. HOZAKOWSKI, TORUŃ 

Toruń, dnia io X 1932 r.
Płacono: w dniach ostatnich zl za 100 kg. tranko 

stacja załadowania.
NASIONA, 

czerwoną , .
,. prima 07ł 

białą . • •
szwedzką . • » 
żółtą • • • • *

Za no—140koniczynę
»•

koniczynę 
koniczynę 
koniczynę
koniczynę żółtą w łuskach 
inkarnatkę 
przelot . . . 
rajgras krajowy 
tymotkę . . ,
seradelę . . 
wykę tatową . 
wiczkę zimową 
peluszkę . . 
groch Wiktorja 
groch polny . 
groch zielony . 
bobik . . » 
gorczycę . » 
rzepak , .
rzepik latowy 
łubin niebieski 
łubin żółty . . 
siemie lniane . 
konopie . . . 
mak niebieski 
mak biały . .
tatarkę konsumcyjną 
proso konsumcyine

»

*

•

B

B

B

B

B

B 

B

B

•

B

B

»

130—240 
130—150 
100—no
40— 50
45— 55

150—180
35—
22—
14—
17—
35—
18—
35—
32—
31—
34—
38-
35—
40—
9-

12—
28—
40—
85-
95-105
24— 26
20— 33

45
26
16
19
45
20
27
35
34
26
45
38
45
11
15
3»
45
95

H Ofaidimy się i łcfc^my 
Jtegjon JHłodycfi

32-3 4OI?ręg Komorski ■

Aleksander hr. Dambski
Sodalls Marianus

b. rotmistrz Wojsk Polskich, odznaczony krzyżem obrony Lwowa, prezes Pomorskiego Związku Ziemian,
ur. w Rudnej 24 czerwca 1868r., zmarł w Wałyczu 9 października 1932 r. opatrzony kilkakrotnie Sakramentami św. 

Pogrzeb odbędzie się w czwartek dnia 13 października o godz. 10 przed południem z Wałycza do grobowca rodzinnego 
w Wąbrzeźnie.

W ś. p. Zmarłym traci nasza organizacja swego długoletniego współpracownika i Prezesa, który dzięki swym wysokim 
zaletom obywatelskim i bezinteresownej pracy społecznej był nam wzorem, a naszej organizacji podporą.

Ziemianie pomorscy zachowują ś. p. Zmarłego we wdzięcznej pamięci.

7295
Zarząd Główny

POMORSKIEGO ZWIĄZKU ZIEMIAN



10 CZWARTEK, 13 PAŹDZIERNIKA 1932 R.
r 1

Sil

Dnia 9 października 1932 r., zmarł w Wałyczu, nasz długoletni Członek Rady Nadzorczej
i. p

Aleksander Godziemba z Lubrańca hr. Dąmbski
właiclciei dóbr i prezes Pomorskiego Związku Ziemian

W Zmarłym straciliśmy szczerze oddanego doradcę.
Cześć Jego pamięci!

Rada Nadzorcza i Zarząd firmy „Przechowo“ Młyny i Tartak Sp. AKc.
w Przechowie, pow. Świecie nad Wisłą.

V

A

ś. p

III
Dr. Kędzierski 

Specjalista w chorobach 
płucnych,

ordynuje
GdańsK, Langer Markt nr. 18
10—12, 3—4, 5—6‘/2. — Telefon 218 17.

Heliodor Drygas
pilot turystyczny, prezes Aeroklubu Akademickiego w Gdańsku, nieodżałowany kolega 
i jeden z najbardziej zasłużonych założycieli Aeroklubu, zginął śmiercią lotnika dnia 8 paź­
dziernika 1932 r. w Zalesiu pod Kotomierzem.

Nabożeństwo żałobne odbędzie się dnia 13 października b. r. o godz. 10-tej w kościele 
św. Wojciecha w Poznaniu, poczem nastąpi wyprowadzenie zwłok na cmentarz św. Marcina.

O czem zawiadamia krewnych, kolegów i wszystkich życzliwych, pogrążony w głę­
bokim żalu

729S Aeroklub Akademicki w Gdańsku
i

ZAPOWIEDŹ. Podaje się do ogólnej wiadomości, 
że: 1) Tokarski Ernest Artur robotnik zamieszkały w

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 13. 10. br. o godz. 14 sprzedam przy ul. Grun­

waldzkiej 139 za natychmiastową zapłatą: 1 szafonier- Oruniu Wol. Miasto Gdańsk syn robotników Pawła ’ 
kę, 1 lustro tremo ze stolikiem, 1 zegar wiszący. (7286 i Marty z domu Schulz małżonkowie Tokarski żarnie- i 

szkałych w Oruniu Wol. M. Gdańsk, 2) Brildowska 
Helena zamieszkała w Szarłacie pow. Kartuski córka 
zmarłego w Szarłacie rolnika Jana Brillowskiego i te­
goż małżonki Franciszki z domu Flisikowska zamiesz­
kałej w Szarłacie pow. Kartuski chcą zawrzeć związek 
małżeński. Obwieszczenie zapowiedzi nastąpić winno 
w gminie Szarłacie i Gazecie Gdańskiej w Gdańsku.

Przodkowo, dnia 10 października 1932 r.
Urząd Stanu Cywilnego;

(—) Wieki.

Wierzbicki, komornik sądowy w Bydgoszczy.
2037/8

PRZETARG PRZYMUSOWY.
We czwartek, dnia 13 paźdz. 1932 o godz 9 przed 

poł. sprzedam przy ul. Wesołej 10 najwięcej dającemu 
za natychmiastową zapłatą: 1 umywalkę z marmurową 
płytą i lustrem, 1 toaletka z lustrem. 7290

M. Betrand, komornik sądowy w Bydgoszczy. 
2056 8 - •

i Ws^ólniha
; z odpowiednim kapitałem, 
poszukuie zaprowadzona od 
30 lat firma samochodów, 
motocykli i maszyn na Po» 
morzu. Łaskawe zgłoszenia 
do „Dnia Pomorskiego“ pod 
nr. 7248 Toruń.

B’

Przebój sezonu na rok 1933.
500 kompletnych stacyj po cenie dotychczas 

niebywałej!
CAŁA EUROPA NA GŁOŚNIK!

Oferujemy wyłącznie w celu spopularyzowania 
naszej firmy wśród licznych rzesz radjoamatorów

ZAMIAST ZŁ. 400 TYLKO 148

PRZETARG PRZYMUSOWY.
We czwartek, dnia 13. 10. br. o godz. 11,30 przed 

poł. sprzedam przy ul. Śniadeckich 37 w podw. f-y 
Rawa najwięcej dającemu za gotówkę: 1 garnitur klu­
bowy, 5 kwiatników, 3 garderoby, 1 stół, 1 szafkę, 1 
szafę, 2 klubowce, 4 fotele, 2 stoliki, 1 szafkę do ze­
gara, 1 bufet i kredens, 2 kanapy, 1 kanapę z obu­
dową, 2 fotele, 3 krzesła, 1 stojak do rzeczy, 1 bujak, 
następnie o godz. 12 w poł. umywalkę i 2 nocne sto­
liki. 7288
2084/8 Malak, komornik sądowy w Bydgoszczy.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
We czwartek, dnia 13 października 1932 r. o godz. 

10-tej przedpo). sprzedam przy ul. Witebskiej 20 naj­
więcej dającemu za natychmiastową zapłatą; 1 pia 
nino „Besseley". 7289

M. Betrand, komornik sądowy w Bydgoszczy. 
2057/8

ZAPOWIEDŹ. Podaje się do wiadomości, że: 1) 
nieżonaty Alfons Rzoska czeladnik krawiecki zamie­
szkały w Gdyni syn Pawła Rzoski chałupnika zmar­
łego ostatnio zamieszkałego w Wielkim Bukowcu po­
wiat Starogardzki i jego żony Marjanny z -domu Lit- 
kiewitzównej zamieszkałej w Wielkim Bukowcu, 2) 
niezamężna Agnieszka Bielińska krawczyni zamieszka­
ła w Sopotach, Danzigerstrasse nr. 15 córka Stefa­
na Aleksandra Bielińskiego robotnika i jego żony Ma­
rjanny z domu Ciesielskiej zamieszkałych w Wielkim 
Bukowcu powiat Starogardzki chcą zawrzeć związek 
małżeński, 
w Gdyni i

Gdynia,

Obwieszczenie zapowiedzi nastąpić 
Gazecie Gdańskiej.
dnia 11 października 1932 r.

Urzędnik stanu cywilnego;
(—) Reinhardt.

winno

Pokój7282 
z używaniem kuchni do wy« 
najęci/ od zaraz. Toruń, 
Chełmińska Szosa 105 m. 2.

Pokól 
umeblowany ewentualnie z 
utrzymaniem, wvnajme in« 
teligentnemu Panu od zaraz. 
Grudziądz, Forteczna 23 I.

3 lampowy odbiornik „NON PLUS ULTRA 3“ 
najnowszej udoskonalonej konstrukcji, odbierający 
wszvstkie europejskie stacje na głośnik nadzwyczaj 
czysto i głośno. Zakres fal od 200 do 2000 mtr. 
bez wymiennych cewek. Zmontowany w elcganc« 
Iciej nowomodnej skrzynce mahoniowej lub dębo» 
wej z pierwszorzędnych części składowych. Obsługa 
nadzwyczaj łatwa. Do aparatu dodajemy pełny 
komplet niezbędnych akcesoryj, a mianowicie; 2 
lampy oszczędnościowe 1 lampę głośnikową, I glo» 
śnik talerzowy, odtwarzający wiernie wszelkie dźwię« 
ki, 1 akumulator, 1 baterję anodową na 100 V i 
komplet materjalu antenowego. Gwarancja pisemna 
dwuletnia. Instrukcja bezpłatna.

Zaznaczamy, że jest to cena najniższa wyjąt« 
kowa na czas ograniczony, póki zapas starczy. Ra» 
dzimy zatem skorzystać z tej niebywałej dotych« 
czas okazji. Przy tak bowiem niskiej cenie taki 
odbiornik winien znaleźć się w każdym domu, 
szkole, związku i wogóle instytucji publicznej, jako 
rzecz nadzwyczaj pożyteczna i w obecnej dobie 
niezbędna.

Zamówienia wysyłamy odwrotnie za pobra» 
nicm pocztowem po otrzymaniu 20 zł. tytułem 
zaliczki.

fldresawat ..RAOJOFAT“ LWÓW Dl. «OŁUTAJA 6-35
6126 Telefon Nr, io6;ii,

Po cenach znacznie 
zniżonych poleca 

a St. Czapczyk

PRZETARG PRZYMUSOWY
Dnia 13. 10. rb. o godz. 17 sprzedam przy ul. Grun­

waldzkiej 98 za natychmiastową zapłatą: 1 radjo trzy- 
lampkowe kompl. 7287

Wierzbicki, komornik sądowy w Bydgoszczy. 
2038/8

Pierwszorzędna
warszawska pracownia su« 
kien, kostjumów, okryć 
damskich i dziecięcych. 
Futra najmodniejsze obecnie 

Ceny bardzo zniżone.
Mostowa 18, parter. 7283

umeblowany zaciszny, cie« 
plv z używaniem łazienki, 
telefonu na ul. Bydgoskiej 
wynajmę. Adres wskaźe 
„Dzień Pomorski“ Toruń, 
Szeroka 11. 7281

okazyjnie lekki dockart na 
2 kolach. Zgłosz. majątek 
Szumilowo, pocz.Boguszewo, 
pow. Grudziądz. 7291

Pierwszorzędne 
zagraniczne pianino, jak no« 
we na sprzedaż. Wiadom. 
„Dzień Grudziądzki'* Gru* 
dziądz, Sienkiewicza o 7393

Grudziądz, ul. Sienkiewicza 7, tcl. 315, 

broń i amunlcic 
Kupuje: używaną broń, przy kupnie nowej starą 

przyjmuję jako wpłatę.
Wykonu e: wszelk:e naprawy broni szybko i fa» 

chowo, ceny specjalnie niskie. 6594
Wypychan e ptaków-Wypych nie ptaków

Reklama dźwWa iiantnu?
1 1 I F S I F 1 Przez osobisty zakup w pierwszorzędnych fabrykach jest mi możliwe służyć mojej Szanownej—- Ł E r.. z I M A!==i Klienteli gatunkami pierwszej jakości po nader korzystnych cenach! ni 1 ■■mmi—ama—aa—

W

Już nadszedł wielki transport GARDEROBY! — VSTAP - OBEJRZYJ! -
PŁASZCZE: Damskie, Meskie, Dziedece
UBRANIA, SWETRY, TRYKOTAŻE
Bielizną Damską, Męską, Dziecięcą

SKŁAD BŁAWATÓW i KONFEKCJI

WOJCIECH MIKOŁAJCZYK - GDYNIA
Sw.>Jańska vis a vis Grand Cafe — TeL 1559.

II MATERIAŁY: jedwab, wełniane, bawet. 
GALANTERIA: rękawiczki, pohizochy, 

skarpetki. 6659
Kołdry, Pledy, Firany, Obrusy, Płótna!!

I

ca
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WYKONYWA

Terminowe wykonanie. Materiały z najlepszych źródeł

Krycie, remont i konserwację dachów. Wszelkiego rodzaju 
izolacje termiczne i akustyczne. Osuszanie piwnic, tamowa­
nie wód zaskórnych. Posadzki skałodrzewne. Stalobetony. 
Izolacje rurociągów i kotłów korkiem I izolacjami specjal­
nemu Wodoszczelne betony. Ogrodzenia z siatek drucianych.

CZWARTEK, 13 PAŹDZIERNIKA 1932 R.

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT IZOLACYJNYCH 
ZYGMUNT KNABE

Gumolitową papę. Gumolit do konserwacji dachów. Gumolit 
izolacyjny do fundamentów. Preparaty fluorowe-domieszkl 
do zapraw wodoszczelnych. Karbollneum. Terpentyny wszel­
kie. Magnezyt kaustyczny. Chlorek magnezu lany. Siatki 
do ogrodzeń. Izolacje korkową, płyty, łupiny segmenty 

I dodatki. Materiały do stalobetonów.

WSZYSCY PRZYSIĘGAJĄ!

MATERJAŁYMOLENDY SĄ NAJLEPSZE
SKład BielsKiej fabryki suKna

GUSTAW MOLENDA I SYN
Gdynia, Portowa 50 6746

Urząd Wojewódzki Pomorski ogłasza sprzedaż 2 u- 
żywanych samochodów ciężarowych marki ,,Packard" 
i .1 używanego samochodu marki „Ruckert“.

Samochody mogą interesowani obejrzeć codzien­
nie między godziną 10—12 w Krajowym Zakładzie 
Opieki Społecznej w Wejherowie za uprzednim zgło­
szeniem się do Inspektoratu Krajowych Zakładów w 
Wejherowie.

Oferty zapieczętowane należy składać w Urzędzie 
Wojewódzkim pokój 11 najpóźniej do godz. 12 dnia 
30 października 1932 r.
Zlec. Nr. 428/IX. 7087

Za Wojewodę:
(—) Inż. K. Maćkowski,

Dyrektor Robót Publicznych.

Z dniem 15 paździer­
nika br. rozpoczynamy 

sprzedaż
piwa podwójnego

„KOZLAK“

Pod Gdynią Rumja-Zagórze

parcele budowl.
Plan parcclacyjny zatwierdzony przez Komisarjat 
Rza.du, zezwolenie na zabudowę natychmiast!
600 m2 1 więcej już od 00 <jr. za metr kwadr. 
50 parcel pod lasem i rzeka dla will domków 

letnich 2 zł. za metr kwadratowy.
parcele fąlsowe 

700-1000 z! za morćc pruska 
na dogodnych warunkach na »pFZCCSaŻ.

R. KIJSCHE,
4701 pow. Florsltl
Masywny budynek fabryczny, 1.000 m2 po» 
mieszczeń roboczych, turbina wodna 30 HP., dom 
pański, 8 pokoi, park na sprzedaż, lub do wydzierżaw

Browar Kuntersztyn
7263 Sp. Akc.

PRZETARG PRZYMUSOWY. Nieruchomość poła­
żona w Nicwałdzie pow. Grudziądz i w chwili uczy­
nienia wzmianki o przetargu zapisana w księdze grun­
towej Nicwałd tom I karta 10 o powierzchni 92.78.95 
ha 660 mk. wartości użytkowej oraz 514.07 tal. czy­
stego dochodu gruntowego na imię rolnika Kazimierza 
Walczaka z Nicwałdu zostanie w drodze przymuso­
wego wykonania dnia 7 grudnia 1932 r. o godz. 11,30 
przedpoł. wystawioną na przetarg w niżej oznaczonym 
Sądzie pokój nr. 2 Wzmiankę o przetargu zapisano 
w księdze gruntowej dnia 22. 2. 1932 r. 7294

Grudziądz, dnia 12. 9. 1932 r.
Sąd Grodzki.

3. K. 22/31____________________________________ 479

Osiedliłem się jako 
Lekarz-dentysta

Konrad Otta
Grudziądz,

Plac 23 Stycznia 18 
róg ulicy Marsz. Piłsudskiego

Majranek
ny, bez piasku kupuje 

hurtownie
EUGEN MIGGE, 

Gdańsk, Biittełgasse 7

Z prawami szkół państwowych 7045

8-klasowe gimnazjum żeńskie
G. Winogrodzkiego w Wejherowie 

przyjmuje zapisy do wszystkich Kia«, poczynając od Klasy 
2-giej.

Przy gimnazjum wstępne klasy koedukacyjne, 
przygotowujące do gimnazjum nowego typu.

Przedsiębiorstwo przemysłowe 
poszukuje w Gdyni ubikacji partero­
wych 200-300 m3. Zgł. do administracji 
,,Gazety Gdańskiej“ pod nr. 1833, z po­

daniem ceny i wielkości. 7281

Ruszla
do kucheń potowych typu 
Zalęski i wszelkie inne 
dla piekarzy, zdunów i lo» 
komobil dostarcza pocenach 

konkurencyjnych.
F, KUJAWSKI - TORUŃ 

Fabryka maszyn 7155

?.T. WłaSt. Magazynów mebli
■ i stolannm 

podajemy do łaskawej wia» 
domości, że przyjmujemy 

zamówienia na dostawę 

krzeseł wimteńskiih, 
loleli, stolików, wie- 
szakówJuiakówit.D. 
Wyrób fachowo wykończo» 
ny. Ceny umiarkow. Cennik 
wysyłamy na zamówienie.

fJ88fil MEBLI HIĘTYEH
Aeilierowa.ul.PlłsDi!tkltai2ż

Gospodarstwo
6 mórg dobra zienra i bu» 
dynki bez długu. Cena 3.000 
złotych. Pawski, Grudziądz, 
Ogrodowa 2. 7264

Pokój umebl.
od 15- paźdz. br. wynajmę 
solidn. panu Bankowa 4 II. 

Toruń.

Munduru 
płaszcze, czascry i bryczesy 
wykonuję pod gwarancją 

solidnie i tan o
Al. Iwański 

specjalista umundurowań.
Toruń, Różanna 1. I. [7082

Futra
najsolidniej wykonuje polak» 
chrześcijanin, naj popular» 

niejszy na Pomorzu facho» 
wiec, Stanlstaw Rudak, 
Bydgoszcz, Dworcowa 70 
_________ 6765__________  

Światło
elektryczne. Naprawę 
akumulatorów wykonuje ta 
nio i dobrze Maliński, Wej­
herowo, Północna 1 (Plac 
Wejhera 17) (6852

Okucia 
budowlane. Artykuły 
kanalizacyjne, blachy cyn» 
kowc poleca P. TARREY, 
Toruń, Tel.138 St.Rynek23.

Zanim
kupisz nowe, zajdź do 
„Okazjopolu” obejrzeć uży­
wane łóżka, 6toły, szafy, 
lustra, rowery, maszyny do 
szycia, patefony, futra, mo» 

tor elektryczny elek» 
troluxu do odkurzania, 
kilimy, płaszcz, ubrania, 
obuwie, powózka parokon­
na sortownice do kaszy 
teodolit uniwersalny, opa- 
lograf, motocykl, maszyna 
do krajania papieru oraz 
wszelkie źywane rzeczy za 
bezcen.

„OKAZJOPOL“
Grudziądz, PI 23 Stycznia 
28 (dawn. nr. 14 w po­

dwórcu 6993

Sprzedam 
korzystnie sypialnię kom­
pletną malowaną mahoń 
bufet i 6 krzeseł, szafę i 
stoliki nocne, biurko dębo­
we, oddzielne szafy, stołv 
krzesła, łóżka, siodło ofi» 
cerskie, płaszcze, dętki ro, 
werowe, radjo 3:4 lampko 
we. Garderobę męską 1 
damską obuwie, obrazy, 
elektromotor 04 k m., wi­
rówki do mleka i wiele in­
nych przedmiotów. Sklep 
Okazyjny, Grudziądz, ul 
Narutowicza 15. (6779

Mieszkanie
6 i 4 pokojowe zaraz wy* 
dzierżawię. Toruń, Sko« 
wrońska, Chełmińska 12. 7284

Teatr Polski 
w Toruniu 

Repertuar

Środa, dnia 12 b. m. 
o godz. 20»tej 

„Tak sie zdo­
bywa kobiety“ 

Komedja w 3 aktach 
Ceny miejsc do połowy 

zniżone.

Czwartek, dnia 13 b. m. 
o godz. 20»tej 

Tani czwartek 
„Tak sie zdo­

bywa kobiety“ 
Komedja w 3 aktach 

Ceny miejsc najniższe.
Piątek, dnia 14 b m. 

o godz. 20»tej 
Przedstaw, dla wojska 
„Tak sie zdo­
bywa kobiety“ 

Komedja w 3 akt.
Passe»partout i abonam, 

nieważne.

ES

Dla fabryk mebli 1 odsprzedawców specjalne cenniki.

Hurt szkła, oprawa obrazów. — Specjalność: Szyby wystawowe. (6945)

N9
FABRYKA LUSTER i SZŁIFIERNIA SZKŁA

ZAKŁADY SZKLARSKIE
Telefon 15-58 R. ZIELIŃSKI, GDYNIA ul. Świętojańska

Przedstawicielstwo: Płyt szklanych ,,Luxfer“ i „Rotalith“.
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2, ostatniej tfmili
Dotąd nie udzielono koncesji 

gimnazjum polskiemu w Dytomiu 
Polska opinia publiczna żąda odwzajemnienia represui

marszałek Piłsudski 
w Wilnie

(o) Warszawa, 12. 10. (T. wł.) Wczoraj ra» 
no wyjechał do Wilna Marszalek Piłsudski, 
którego na dworcu żegnali premjer Prystor 
i wiceministrowie spraw wojsk, gen. Fabrycy

Katowice, 12. 10. (Pat). Donoszą z O- 1 
pola, źe prezydent Calonder wydał opinję, 
że władze niemieckie winny udzielić kon­
cesji na otwarcie gimnazjum polskiego w 
Bytomiu. Mimo to regeneracja opolska czyni 
duże trudności, odkładając termin ostate­
cznej decyzji. Opinj? Calondera była wy­
raźnie oparta na podstawie konwencji ge­
newskiej, wobec czego zwłoka ze strony 
Niemiec jest jawnem szykanowaniem kon­
wencji.

(o) Warszawa, 12. 10. (Tel. wł.) Spra- ' 
wa polskiego gimnazjum prywatnego w By- i 
tomiu, które staraniem mniejszość: poi , 
skej w Niemczech miało być uruchomione 
w dniu 12 bm. jako pierwsze gimnazjum 
polskie w Niemczech, nie doczekała się 
do dnia wczorajszego pozytywnego rozslrzy 
gnięcia. Zwlekanie władz niemieckich z 
udzieleniem koncesji na otwarcie gimna-

151 miljonOw dtf ctjiu 
w Rzcsru

Niemieckie sfery bankowe obliczają na pod­
stawie zamknięć rachunkowych września
włącznie — deficyt budżetowy za cały rok na 
731 milj, Rmk. — o ile, rzecz oczywista, podat­
ki wpływać będą w dotychczasowej wysokości.

Kalaslrnfa kuriera 
Paryż - Bazulea

Paryż, 42 10. (PAT). Pociąg pospieszny na 
szlaku Paryż—Bazylea, z niewiadomych do« 
tychczas przyczyn, wykoleił się w odległości 
44 km. od Paryża. 5 osób odniosło rany. We« 
dług ostatnich wiadomości, katastrofa nastąp 
piła w chwili, gdy pociąg jechał z szybkością 
110 km na godzinę. Szczęśliwym zbiegiem 
okoliczności, katastrofa nie pociągnęła za sobą 
poważniejszych następstw.

Zamach na ekspres 
Wiedeń—Paryż

Wiedeń 12. 10. (PAT). Na pociąg ekspres, 
idący z Wiednia do Paryża dokonano wcooraj 
po południu zamachu w pobliżu stacji Ma-rch 
trank. Nieznani sprawcy odkręcili śruby szyn 
ja długości kilkuset .metrów. Pociąg w tein 
miejscu idzie zazwyczaj z szybkością 90 kin. 
na godz. i byłby się wykoleił, gdyby dróżnik 
nie zauważył na czas uszkodzenia.

Krwawa walka galowe­
go ze złodziejami 

lennem i
Kielce, 12. 10. (PAT). Na tle kradzieży 

drzewa z lasu doszło w dn. 10 października 
b. r o godz. 17,30 we wsi Niwie pod Dale« 
szycami w powiecie kieleckim do krwawego 
zajścia. Mianowicie gajowy nadleśnictwa Da« 
leszyce zatrzymał dwóch osobników na kra« 
dzieży drzewa. Ci ostatni stawili gajowemu 
opór, tak, iż gajowy w obronie własnej użył 
broni palnej, zabijając jednego z osobników. 
Zaalarmowana wypadkiem tym ludność w 
liczbie około 300 osób, usiłowała dokonać sa« 
mosądu nad gajowym. Przybyły na miejsce 
patrol policji w sile dwóch szeregowych zdo« 
lał przeszkodzić napaści na gajowego, jednak» 
że został również przez tłum zaatakowany 
gradem kamieni, tak, iż zmuszony był dać 
strzały ostrzegawcze. Gdy te nie odniosły 
skutku, strzelili do tłumu, w wyniku czego 
dwie osoby zostały zabite, a jedna raniona

Lotnik Gronau 
uratowany

Rangoon, 12. 10. (PAT). Znany lotnik 
von Gronau i jego trzech towarzyszy przy« 
byli pomyślnie do Rangoon. 

zjum skłoniło, jak to już donosiliśmy, pol­
ską mniejszość na Śląsku niemieckim do 
wysłania w dn. 3 bm. telegraficznej pety­
cji do Rady Ligi Narodów.

Nieudzielenie na czas koncesji uniemo­
żliwi rozpoczęcie nauki i narazi 190 ucz­
niów polskich na utratę roku szkolnego. 
Fakt ten wywołuje zrozumiałe zaniepoko­
jenie wśród ludności polskiej, czego do­
wodem są liczne listy do dyrekcji gimna­
zjum.

Polska opinja publiczna nie może pozo­
stać obojętną na takie traktowanie słusz­

Przyjaźń Węgier z Polską 
przetrwała wieki

Budapeszt, 12. 10, (Pat), Na posiedze­
niu izby deputowanych premjer Goembes 
wygłosił przemówienie programowe, w któ 
rem m. in. oświadczył, że Węgry przywią­
zują zawsze wielkie znaczenie do swej hi­
storycznej przyjaźni z Polską. Ustęp ten 
przemówienia premjera był gorąco oklas­
kiwany.

I ■ !l—

„Bzień Polski“ na wystawie w Chicago
Nowy Jork, 12. 10. (PAT) Z okazji otwar 

cia międzynarodowej wystawy turystycznej 
w Chicago odbył się dzień polski, który zgro« 
madził 10.000 osób. Na wystawie znajduje 
się również stoisko polskie projektu inż. La«

Echa katastrofy „Niemna“
Kilka szczcgOlOw o szwedzkim statku, który pospieszył 

z pomocą polskael załodze
W uzupełnieniu szczegółów o wyratowaniu 

załogi siatku „Niemen“ przez statek szwedzki 
„Kronprinsessan Margareta“ dodać należy, że 
statek ten należący do linji okrętowej „John­
sons Line“ znany już jest w porcie Gdyń­
skim, dokąd swego czasu zawinął z transpor« 
tami towarów z Południowej Ameryki.

Siostrzana firma tej linji okrętowej, fir­
ma Johnson i Co. prowadzi z Polską ożywione 
stosunki handlowe. Pozatem firma „Johnson“ 
studjuje obecnie możliwości uruchomienia sta« 
łej linji okrętowej między Gdynią a Ameryką 
Południową, jak również nawiązuje z Polską 
stosunki w zakresie innych dziedzin polskiego 
eksportu i importu.

Statek „Kronprinsessan Margareta“ nale­
żący do regularnej linji okrętowej Szwecja — 
Ameryka Południowa, w chwili ratowania za*

Strapi« w gazowni warszawskie! 
zlikwidowany

Warszawa, 12. 10. (PAT). Wczoraj została 
podpisana w Min. Op. Społ. umowa zbiorowa 
w sprawie warunków pracy w gazowni miej; 
skiej miasta stół. Warszawy oraz protokół, 
zawierający zgodę na arbitraż co do wysoko« 
ści wynagrodzenia pracowników gazowni. Do«

Polacy na tenisowych mistrzostwach 
neranu

Meran, 12. 10, (Pat). W grupie finało­
wej walk pojedyńczych pań o mistrzostwo 
Meranu Jędrzejowska pokonana została 
przez Niemkę Horn w dwóch setach 6:4, 
6:2, W ostatecznej klasyfikacji turnieju me- 
rańskiego o puhar Lenza pierwsze miejsca 

I zajęła Horn, mając trzy zwycięstwa w fi­

nych i uzasadnionych żądań polskich przez 
władze niemieckie. Mimowoli nasuwa się 
kwęstja wzajemności, zagwarantowana ar­
tykułem 14 probokułu końcowego do kon­
wencji genewskiej, zwłaszcza jeśli zważy 
się, że mniejszość niemiecka w Polsce po­
siada liczne gimnazja niemieckie państwo­
we i prywatne. Niedawno otwarte zosta- 

i ło nowe prywatne gimnazjum niemieckie 
w Królewskiej Hucie. Nieuwzględnienie słu 
sznych żądań polskich będzie wyraźnem 
naruszeniem ze strony Niemiec postano­
wień konwencji genewskiej.

Budapeszt, 12, 10. (Pat). Dziennik ,,Nem 
zeti Ujsag“, przynosząc oficjalne sprosto­
wanie informacji o rzekomem głosowaniu 
delegacji węgierskiej przeciwko kandyda­
turze Polski do Rady Ligi, pisze: Pewnem 
jest, że informacja ta pochodzi z tych mę­
tnych źródeł, gdzie patrzą z niepokojem 
na przyjaźń polsko - węgierską.

zarewicza. Stoisko posiada doskonały dobór 
eksponatów i uzyskało duże uznanie publicz« 
ności. Zgłoszono już znaczną ilość zamówień. 
W czasie uroczystości inauguracyjnej przema« 
wiał konsul generalny Zbyszewski.

logi statku „Niemen“ znajdował się w drodze 
do Ameryki. Dzięki okazanej po.aocy naszym 
marynarzom i konieczności dobicia z uratowa­
nymi do lądu, statek stracił około 3 dni, co w 
regularnej komunikacji odgrywa nader powa­
żną rolę, tymbardziej więc zasługuje na pod­
kreślenie fakt okazania tak wydatnej pomocy 
polskiej załodze. Fakt ten niewątpliwie przy* 
czyni s<ę bardziej jeszcze do zacieśnienia wę­
złów przyjaźni między polską i szwedzką ban­
derą.

Goetcborg 12. 10. (PAT). Oficerowie i za­
łoga żaglowca „Lawhill“ złożyli zeznania cał­
kowicie sprzeczne z zeznaniami oficerów i za* 
logi „Niemna“. Zeznania te zmierzają do udo­
wodnienia, że „Lawłull“ nie ponosi odpowie­
dzialności za aatanięaie „Niemna“.

kumenty te podpisali przedstawiciel magistra« 
tu i dyrekcja gazowni miejskiej oraz przed« 
stawiciele związku zawodowego pracowników 
miejskich i użyteczności publicznej Tern sa« 
mcm zatarg gazowni należy uważać za zała« 
twiony.

nale, przed Jędrzejowską, która ma dwa 
zwycięstwa finałowe. Turniej był zarazem 
rozgrywką o tytuł mistrza Meranu. W 
grze pojedyńczej panów para Hebda ze 
Schwenkerem pokonała parę austrjacką 
Menzel, Artens valcoverem. 

i gen. Slawoj«Skladkowski.

„Ra<8jo Polski,“ ku czci 
Pu-askOcgo

(o) W związku z 153«cią rocznicą śmierci 
Kazimierza Pułaskiego, odbył się wczoraj w 
, ,Radjo Polskiem“ specjalny wieczór, pod* 
czas którego przemawiali amerykański char* 
ge d'affaires Crosby i gen Głuchowski. Od* 
czyt o Pułaskim wygłosił Artur Śliwiński.

Wzrost wkładów
wucti w PKO.

Warszawa 12. 10 (PAT). Miesiąc wrzesień 
br. zaznacza się w PKO dalszym znacznym wzro 
stem wkładów oszczędnościowych oraz liczby 
oszczędzających w tej instytucji.

Wkłady oszczędnościowe w PKO wzrosły w 
ciągu miesiąca września o dalszych 3,8 milj. zł. 
osiągając na dzień 30 9. br, stan 371,3 milj. zł. 
łącznie zaś z wkładami pochodzącemi z walory 
zacji 401,1 milj. zł. Jednocześnie ze wzrostem 
kapitałów oszczędnościowych wzrosła znacznie 
liczba oszczędzających w PKO.

W ^iągu miesiąca września rb. wydała PKO 
23.796 nowych książeczek oszczędnościowych. 
Ogólna liczba czynnych książeczek oszczędno­
ściowych PKO wynosiła na koniec miesiąca 
września 859.338, łącznie zaś z książeczkami 
pochodzącemi z waloryzacji 897,087 książeczek.

HSgś przemuslu 
cukrowniczego

(o) Warszawa, 12. 10. (T. wl.) Ministerstwo 
skarbu upoważniło Izby Skarbowe na prośbę 
przemysłu cukrowniczego do udzielania w 

drodze wyjątku na okres kampanji 1932/33 
ó^miesięcznego kredytu dla podatku spożyw* 
czego od cukru tym składom cukru, które zo* 
staną otwarte lub będą dalej prowadzone 
przez cukrownie, które nie mogą pomieścić 
całej produkcji w magazynach fabrycznych.

Utworzenie komisji 
porozumiewawczci 
dla spraw samorządu

(o) Warszawa, 12. 10. (T. wł.) Centralne 
organizacje samorządu terytorjalnego, Zwią* 
zek Powiatów, Związek Miast, Związek Gmin 
Wiejskich, utworzyły specjalną komisję poro* 
zumiewawczą, która będzie uzgadniała stano* 
wisko tych instytucyj wc wszystkich spra» 
wach, dotyczących samorządu Komisja ta 
będzie reprezentować wspólne interesy .tych 
organizacyj wobec Rządu i ciał ustawrodaw* 

. czych.

Na runku pracy
Liczba maicie

Warszawa, 12. 10. (PAT). Według danych 
statystycznych liczba bezrobotnych, zareje« 

strowar.ych w P. U. P. P. wynosiła w dn. 
8 października b r 140.168 osób, co stanowi 
spadek w stosunku do tygodnia poprzednie* 
go-o 988 osób.

Szpieg
Warszawa, 12 10. (PAT). Wyrokiem woj» 

skowego sądu okręgowego nr. 2 w Lublinie, 
wydanym w postępowaniu doraźnem w dn. 5 
października b. r. starszy strzelec 24 p. p. 
Władysław Hoffman skazany został za zbrod 
nię szpiegostwa na karę śmierci przez roz» 
strzelanie, pozbawienie praw i wydalenie 
z wojska. P. Prezydent nie uwzględnił proś* 
by skazanego o łaskę, wobec czego wyrok 
został wykonany w dn. 5 października o 
godz. 16,25 w Lublinie.

Ogłoszenia: wiersz milim. na stronie 7-łamowe| . . 0,25 zl 
w teks.ie na pierwszej stronie........................................................1.50 z*
na drugiej i trzeciej stronie 1 zl — w takscie ...... 0.60 zl 
Drobne za słowo 15 gr. pierwsze «Iowo podwójnie.
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25S zniżki, komunikaty 50 gr.
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki
W Gdańsku za wiersze m/m na stronie 7*iamowej. . . , . . 15 fen.

...........................................................4 • ... 50 fen.
Drobne za słowo 5 fen, — tytułowe .... .......................10 fen.
Przy sądowem ściąganiu należności rabat upada. Dla wszelkich spraw 
spornych wjaściwe są Sądy w Toruniu. Za terminowy druk przepisane 
miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada.

Redaktor odpowiedzialny Wacław Górnicki w Toruniu. Słowackiego 10/21
Rea, odpowiedzialny na Bydgoszc • Józef Dobrostaóski Mostowa 6 

Redaktor odpowiedz‘alny za sprawy W. M. Gdańska Wilbeim Grtmsmann. 
Gdańsk, Kassubiscber Markt 21, /. p.

Redaktor odopwieaz. na Gdynię Wiktor Mielników Gdynia, Świętojańska 
Redaktor odpowiedziaiuy na Inowrocław, Władysław Kawałkowski 

Inowrocław, Rynek 25.
Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz, Józef Stanach. Rynek 10/11. 

Za ogłoszenia odpowiada administracja
Wyaawnictwot „Dzień Pomorski", . Dzień Bydgoski," ..Gazeta Morska' 

„Dzień Grudziądzki". „Dzień Kaszubski".
„Dzień Kujawsici"

Nakładem i czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A. 
w Toruniu

Abonament miesięczny wynosi
w ekspedycji miejscowych agencjach ........... 3 — zł 
z odnoszeniem do domu w Toruniu ..•••••• • 3.40 zł
^rzei pocztą z odnoszeniem . ...........................................3.36 zł
pod opaską '...............................................   • .«"‘4.50 zł
w Gdańsku przez pocztę . . 2.50 gd przez chłopca ..... 2.30 zl 
z odbieraniem w administracji wprost gd 2, zagranicą 4 gd . , 7.— zl
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody w za­
kładzie strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma 
PRENUMERATA ..DNIA KUJAWSKIEGO" miesięcznie w admin i 
stracji 2.70 zł — na pocztach jut z odnoszeniem kwartalnie 9,27 za 

miesięcznie 3,09 zł


